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H. Jabłoński
przyjął komitet 

Panoramy Racławickiej
30 bm. przewodniczący Rb 

d-y Państwa Henryk Jabłoń­
ski przyjął w Belwederze de 
legację wrocławskiego korni 
tetu Panoramy Racławickiej

W spotkaniu wzięli udział 
prof. dr Alfred Jahn, prof. d 
Olgierd Czerner, prof. dr Mit 
czysław Zlat, prof. dr Henryk 
Zieliński, mgr inż. Zbigniew 
Sadlak.

Delegacja przedłożyła prze 
wodniczącemu Rady Państwa 
memoriał w sprawie lokaliza 
cji Panoramy Racławickie, 
we Wrocławiu.

W czasie spotkania przed, 
skutowano szczegółowo aspel. 
ty historyczne, konserwator 
skie oraz ekonomiczne, prze 
mawiające za tą koncepcją.

Obecny był sekretarz Rad? 
Państwa — Edward Duda.

PAP

Minister spraw 
zagranicznych Wietnamu 

przybędzie do Polski
Na zaproszenie ministra 

spraw zagranicznych PRL Jó
Czyrka złoży w najbliż­

szych dniach oficjalną, przy* 
jacielską wizytę w Polsce mi­
nister spraw zagranicznych 
Wietnamskiej Republiki Socja 
listycznej Nguyen Co Thacn.

PAP

W Koninie

Narada aktywu rolnego
Wczoraj w Koninie odbyła 

się narada wojewódzkiego ak 
tywu rolnego PZPR i ZSL, na 
której omawiano wytyczne 
Biura Politycznego KC PZPR 
i Prezydium NK ZSL w spra 
wie węzłowych problemów po 
lityki rolnej, rolnictwa i gos­
podarki żywnościowej i płyną 
ce z nich zadania dla instan­
cji partyjnych i ZSL. Oma­
wiano miejsce i rolę kółek roi 
niczych w obecnej sytuacji 
wsi, problemy rozwijania sa­
morządności wiejskiej. Zebra 
ni dokonali oceny bieżącej sy 
tuacji gospodarczej kraju i wo 
jewództwa oraz zebrań akty­
wu gminnego i wiejskiego, na 
których dyskutowane będą naj 
pilniejsze zadania rolnictwa.

Poznań, czwartek 30 października 1980

Nadzwyczajny Zjazd SDP

Zadania dziennikarzy w procesie 
przemian politycznych i społecznych kraju

W Warszawie obraduje nad 
<wyczajny zjazd Stowarzysze­
nia Dziennikarzy Polskich. 
Delegaci — przedstawiciele 
środowiska dziennikarskiego 
/ całego kraju rozpoczęli de­
batę nad kluczowymi zada- 
liami dziennikarskimi, wyni­
kającymi z ewolucji wyda­
rzeń społecznych, politycz­
nych i gospodarczych w na­
szym kraju, nad powinnością 
mi dziennikarzy w spełnianiu 
akże odpowiedzialnych funk­

Portugalia

C. Brito kandydatem 
PPK w wyborach

47-letni Carlos Brito, jeden 
„historycznych przywódców” 

ortugalskiej Partii Komunis- 
ycznej. członek Komisji Poli- 
ycznej Komitetu Centralnego 
PPK, został we wtorek kandy 
datem komunistów portugal­
skich w wyznaczonych na 7 
grudnia br. wyborach prezy­
denckich. W Lizbonie zakoń­
czyła się krajowa konferencja 
portugalskich komunistów. W 
jej pracach uczestniczyło oko 
ło tysiąca delegatów z całego 
kraju. (PAP)

Podnoszono problemy opła­
calności produkcji rolnej i jej 
wpływ na ożywienie rolni­
ctwa, przebieg prac rolnych 
w czasie jesiennej kampanii 
wykopkowej i zabiegów agrote­
chnicznych. Podkreślono trud 
ności jakie w najbliższych mie 
siącach wynikną z znacznie 
mniejszych plonów zwłaszcza 
ziemniaków i buraków i, co 
się z tym wiąże, konieczność 
oszczędnego gospodarowania 
paszami.

W naradzie udział brali 
1 sekretarz KW PZPR w Ko­
ninie Lech Ciupa, prezes WK 
ZSL w Koninie Tomasz Ma­
linowski. (woj) 

cji — rzetelnego informowa­
nia i oświetlania zachodzą­
cych przeobrażeń.

Celem zjazdu jest również 
zastanowienie się nad dokona 
niem zmian w dotychczaso­
wym modelu funkcjonowania 
organizacji dziennikarskiej.

Pierwszą część obrad wypeł 
niło — wybranie komisji zjaz 
dowych — m. in. statutowej 
oraz uchwał i wniosków.

Delegaci udzielili ustępują-

Związkowe obrady
PRACOWNIKÓW 

PRZEMYSŁU 
BUDOWLANEGO

Po całonocnych obradach 
rano 29 bm. zakończył się XII 
krajowy zjazd Związku Za­
wodowego Pracowników Prze 
mysłu Budowlanego.

W ramach dyskusji glos 
brał wiceminister budownic­
twa i przemysłu materiałów 
budowlanych — Zdzisław Gre 
la, który ustosunkował się do 
wypowiedzi uczestników zjaz 
du. Poinformował zebranych 
o pracach resortu dotyczą­
cych spraw socjalno - byto­
wych załóg. Stwierdził, że zo 
stanie przyspieszona regulacja 
plac pracowników biur projek 
towych i jednostek naukowo- 
badawczych; wejdzie ona w 
życie już 1 listopada br. Pod­
kreślił również, że do końca 
grudnia br. zostaną zakończo 
ne prace nad projektem „Kar 
ty Budowlanych”, a na po­
czątku przyszłego roku będzie 
ona poddana pod powszechną 
dyskusję załóg. Dla pracowni 
ków budowlano - montażo­
wych i transportowo - sprzę 
towych resortu budownictwa 
zostaną przyznane podwyżki, 
ołac. Wiceminister Grela o- 
wiadczył. że jednolity układ

Posiedzenie Zgromadzenia Ludowego LRB
29 bm. zakończyło się dwu­

dniowe posiedzenie Zgroma­
dzenia Ludowego LRB. W ob 
radach uczestniczył Todor 
Żiwkow. Zgromadzenie u- 
chwaliło nową ustawę o pro 
kuraturze, będącą kolejnym 
wyrazem pogłębiania demokra 

cerpu Zarządowi Głównemu 
SDP absolutorium odnośnie 
działalności finansowo-gospo­
darczej.

Do -udziału w zjeździć za­
prószono przedstawicieli Nie­
zależnego, Samorządnego 
Związku Zawodowego PracpW 
ników Poligrafii, Federacyjne 
ć;o Związku Zawodowego Pra 
cowników Książki, Prasy, Ra­
dia i Telewizji oraz NSZZ 
„Solidarność” — „Mazow­
sze”. (PAP) 

zbiorowy dla całej spółdziel­
czości mieszkaniowej zostanie 
opracowany w I kwartale 
przyszłego roku.

Związek przybrał nazwę; 
Niezależny Samorządny Zwią 
zek Zawodowy Pracowników 
Przemysłu Budowlanego i 
Spółdzielczości Budownictwa 
Mieszkaniowego. W wyniku 
wyboru nowych władz prze­
wodniczącym ZG związku zo 
stał Henryk Fidecki.

PRACOWNIKÓW 
PRZEMYSŁU 

SPOŻYWCZEGO 
I CUKROWNICZEGO

W Warszawie kontynuowa­
ne były wczoraj obrady VI 
krajowego zjazdu delegatów 
Związku Zawodowego Pracow 
ników Przemysłu Spożywcze­
go i Cukrowniczego.

Dyskusja koncentrowała 
się przede wszystkim wokół 
konkretnych problemów za­
łóg „fabryk żywności” oraz 
możliwości ich rozwiązania. 
W tym kontekście szeroko mó 
wi się o roli ogniw i instancji 
związkowych oraz przyszłym 
kształcie organizacji zawodo­
wej Miożywców i jej głównych 
zadkach. (PAP) 

cji socjalistycznej w Bułga­
rii.

Zgromadzenie Ludowe wy­
słuchało również i zaakcepto­
wało informację ministra 
energetyki, który przedstawił 
aktualny stan i perspektywy 
rozwoju tej gałęzi gospodar­
ki. (PAP)

Cena 1 zł
Wyd AB

Przetwórnia Owocowo-Warzywna w Rydzynie (Leszczyńskie) mro­
zi w zakładowej chłodni pory, selery, marchew i kalafior. Są lo 
składniki produkowanych tu mieszanek warzywnych. Warioić te­

gorocznej produkcji zakładu przekroczy 140 min ił. 
Na zdjęciu: przygotowanie selerów do mrożenia.

Fot. «- R. Królak

Przed spotkaniem premiera 
z przedstawicielami NSZZ „Solidarność11

Jak informuje rzecznik pra 
sowy rządu, 27 bm. Prezydium 
Krajowej Komisji Porozumie­
wawczej NSZZ „Solidarność’ 
w Gdańsku zwróciło się do 
premiera rządu PRL. Józefa 
Pińkowskiego z propozycją 
spotkania w celu omówienia 
spraw związanych z działalnoś 
cią NSZZ „Solidarność”.

Premier propozycję przyjął 
i zaprosił przedstawicieli 
NSZZ „Solidarność” do przy­
jazdu do Warszawy w dogod­
nym dla nich terminie. Pre­
mier podkreślił, że rozmowy 
powinny się odbyć w warun­
kach sprzyjających rzeczowoś 
ci i porozumieniu.

W dniu 28 bm. udał się do 
Gdańska wicepremier Mieczys 
ław Jagielski by spotkać się 
z przedstawicielami Krajowej 
Komisji Porozumiewawczej 
NSZZ „Solidarność” i omówić

Plenum WK ZSL w Poznaniu

Przygotowania do zjazdu wojewódzkiego
Wczoraj odbyło się plenarne 

posiedzenie Wojewódzkiego Ko 
mitetu Zjednoczonego Stronni 
ctwa Ludowego w Poznaniu, 
poświęcone omówieniu przygo 
towań do mającego się odbyć 
14 listopada zjazdu wojewód/ 
kiego delegatów Strd.mi.ctwa.

Prezes WK ZSL — Walenty 
Kołodziejczyk w swoim wystą 
pieniu omówił najważniejsze 
sprawy polityczno - organiza 
cyjne Stronnictwa w Poznań- 
skiem na tle sytuacji w kra­
ju. W okresie międzyzjazdo- 
wym powiększyły się szeregi 
Stronnictwa o 19 kół wiejskich 
i o 1852 nowo przyjętych człon 
ków. Powstał m. in. Komitet 
Uczelniany ZSL w Akademr 
Rolniczej. Podkreślając naj­
ważniejsze osiągnięcia w polity 
?e socjalnej państwa, jak np 
wprowadzenie- w życie usta 
wy emerytalnej dla rolników 
'wrócił uwagę na wymagają­
ce uzupełnienia niedosko- 
łe jeszcze przepisy przy prze­
kazywaniu gospodarstw na 

sprawy związane z odpowie­
dzią premiera.

W związku z tym trzeba pod 
kreślić. że realizację porozu­
mień podpisanych w Gdańsku, 
Szczecinie i Jastrzębiu ■ rząd 
traktuje z najwyższą uwagą, 
wypełniając je rzetelnie i kon 
sekwentnie. Jednocześnie rżąd 
oczekuje, że nowo powstałe 
związki zawodowe wykonując 
swoje statutowe obowiązki bę 
dą współtworzyć klimat sprzy 
tający normalnemu funkcjono 
waniu życia gospodarczego i 
społecznego.

Mając to na uwadze premier 
pozytywnie odpowiedział na 
prośbę Prezydium Krajowej 
Komisji Porozumiewawczej 
NSZZ „Solidarność” o twspól- 
ne spotkanie i nadal oczekuje 
iego przedstawicieli w przeko 
naniu. że rozmowy wniosą po 
żyteczny wkład w rozszerze­
nie płaszczyzn porozumienia i 
współdziałania. (PAP) , .

rzecz następców, a mianowicie 
o wyraźne sformułowanie .za 
sady przenoszenia prawa wła 
sności. Krytycznej ocenie pod 
legają zaniedbania w opiece 
zdrowotnej nad ludnością wiej 
ską. zmniejszenie wydatków 
na kulturę i oświatę, brak do 
statecznych warunków dla pra 
widłowej realizacji reformy 
oświaty, zwłaszcza na wsi.

Po zreferowaniu przez se­
kretarza WK — Tadeusza Za 
jąca projektu uchwały prźygo 
towywanej na' zjazd wojewó­
dzki, uczestnicy plenum zgło­
sili wiele wniosków uzupełnia 
jących, a wynikających z to­
czącej się obecnie powszech­
nej dyskusji w kołach i gmi­
nnych instancjach Stronni- 
twa. W tych dniach ponadto 
odbywają się zebrania w gmi 
rach z udziałem przedstawi­
cieli wojewódzkich instancji 
PZPR i ZSL, podczas których 
omawia się wspólne stanowi­
sko obu partii, w sprawach po 
lityki rolnej, (emp)

Szombierki - Lech 2:1 (2:0)

W Bytomiu bez punktów
Porażką zakończył się wy­

stęp Lecha w Bytomiu, gdzie 
w ligowym spotkaniu koleja­
rze ulegli tamtejszym Szom­
bierkom 1:2 (0:2). Bramki strze 
liii: Nagie 1 w 12 min., Janik 
w 35 min. — dla Szombierek 
i Skurczyński w 87 min. dla 
Lecha. Mecz sędziowął Janko 
wski z Gdańska. Widzów 2000. 
Zespoły wystąpiły w następu 
jących składach:
Szombierki: Surlii, Sośni­
ca, MierzWiak, Fuhl, Sroka. Janik 
Byś, Wojtowicz (od 46 min. Wie 
czorek i od 69 min. Rabenda), O- 
gaza, Nagiel. Kwaśniowski.
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Katastrofa w kopalni 
„Staszic**

W dniu 29 bm. o godzinie 
9.25 w Kopalni Węgla Kamień 
nego „Staszic” w Katowicach 
nastąpił zawał skał zalegają­
cych nad chodnikiem węglo­
wym, prowadzonym w pokła 
dzie 407 na poziomie 550 me­
trów. Zawał spowodował od 
cięcie znajdujących się na 
przodku chodnika 1.3 górni 
ków w tym 2 sztygarów.

W rezultacie natychmiast 
podjętej akcji ratowniczej 
wszystkich ludzi wyprowadzo 
no ze strefy zagrożenia. 12 
osób nie odniosło żadnych ob 
rażeń, natomiast górnik — 
Henryk Bielecki z lekkimi ob 
rażeniami znajduje się w szpi 
talu górniczym w Katowicach- 
Ochojcu pod troskliwą opieką 
lekarzy. (PAP)

Wojna irańsko-iracka

Zacięte walki i próby mediacji
ukaże się

Trwa wojna irańsko _ irac­
ka. Obie strony podają sprzecz 
ne relacje na temat sytuacji 
na froncie oraz strat włas­
nych i przeciwnika. Radio te 
herańskie — pisze agencja 
UPI — podało we wtorek wie 
czorem, że w ciągu ostatnich 
24 godzin w walkach zginęło 
ponad 330 żołnierzy irackich 
W środę radio Teheran — pi­
sze AFP — poinformowało 
że 28 bm,. zginęło 95 żołnierz? 
irackich, zniszczono 13 irac­
kich czołgów. 4 pojazdy woj. 
skowe, skład amunicji, a tak 
że 3 stanowiska artylerii prze 
ciwlotniczej. Do starć zbrój, 
nych doszło w rejonie Susan 
gerdu (w Chuzestanie) oraz 
prowincjach Ilam i Kurdys- 
tan. W walkach uczestniczyło 

lotnictwo, jednostki armii lą­
dowej oraz „strażnicy rewolu­
cji irańskiej”. Samoloty i arty­
leria Iraku bombardował? 
dzielnice mieszkaniowe i lot. 
nisko w Abadanie oraz za­
chodnią część stolicy Chuzes- 
tanu — Ahwazu. Siły irańskie 
odpowiedziały ogniem.

Ukazujący się w Bagdadzie 
tziennik „Al-Sawra” pisze. 
:e jednostki armii irackie; 
ozpoczęły uprzątanie śladów 
valki z ulic i placów Chonin 
żaru. Według korespondent? 
ego dziennika, w mieście tym 
uż w poniedziałek panował 
;pokój, który został zakłóco­
ny tylko kilkoma nalotami lot 
.oictwa irańskiego. Tymczasem 
korespondent agencji UPI do 
niósł w nocy z wtorku na śro 

dę z frontu południowego, że 
Irak, jak się wydaje, kontro, 

“uje Choninszar (dawniej Oho 
ramszar), ale nadal w tym por 
towym mieście znajdują się 
irańskie punkty oporu w re 
ionie rzeki Kurun.

Agencja Pars opublikowa­
ła treść listu wysłanego w pc 
niedziałek przez prezydenta 
Iranu Abolhasana Bani Sad- 
ra do większości krajów nie. 
zaangażowanych. Bani Sadr 
(twierdza m. in., że Irak 
dokonał inwazji na Iran i że 
wojska irackie codziennie 
bombardują rejony zamiesz­
kałe w Iranie zabijając ńiewin 
nych ludzi. Prezydent zwróci! 
się w liście do krajów nieza- 
angażowanych, by potępiły

Dokończenie na itr. 2

w objętości

W numerze m. in.: arty­
kuł „By nie zabrakło chleba" 

publikacja na temat mi­
nionego sezonu żeglugi pro­
mowej „Pożyteczny most, 
ale..." Wypowiedzi juro- 
■ów i uczestnika — lvo Po- 
gorelica po X Konkursie Cho­
pinowskim tekst „Długosz 
nieznany".

Ponadto: recenzje fe­
lietony humor i satyra, 
krzyżówka tygodniowy pr-.» 
gram telewizyjny.
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Chodzi o jednoznaczność
Zainteresowanie nadal wzbu 

dza sprawa, wymkta — 
po zarejestrowaniu przez Sąd 
Wojewódzki w Warszawie Nie­
zależnego Samorządnego Związ 
ku Zawodowego „Solidarność" — 
z faktu wnoszenia przez jego kie 
rownictwo zastrzeżeń do poczy­
nanych przez Sąd zmian sta 
tucie, przedstawionym przez tę 
organizację. Prawną kwestię za­
pewne rozstrzygnie Sąd Najwyż 
szy, gdy wpłynie doń zapowiada 
ne odwołanie. Nie próbując za­
tem uprzedzać decyzji, pragnie 
my tylko naświetlić niektóre a- 
spekty sprawy.

Przypomnieć przede wszy- 
stikm należy, że podstawą po­
wstawania nowych związków za 
wodowych było porozumienie, 
podpisane w Gdańsku, a więc 
na tym akcie powinny być opar 
te wynikające z niego postano­
wienia. Odnosi się to oczywiście 
— podobnie jak do innych, po­
przednio zarejestrowanych no­
wych związków — także do „So 
lidarności”. Dlatego Sąd stanął 
na stanowisku zachowania w jej 
statucie pełnej zgodności z tre­
ścią i duchem porozumienia 
Chodzi tu o jednoznaczne, ta­
kie, które nie wywoływałoby rów 
meż w przyszłości nieporozu­
mień — określenie stosunku te­
go związku do ustrojowych oraz 
organizacyjnych zasad, obowią­
zujących w Polsce Ludowej.

„Trybuna Ludu” z 29 bm. w ar 
tykule pt. „»Solidamość« i inne” 
przytoczyła — według treści kol 
portowanej przez NSZZ „Solidar 
ność” ulotki — iż „jako związek 
zawodowy nie związany żadnym 
światopoglądem, kierunkiem ideo 
wym czy partią polityczną z i- 
stoty rzeczy nie może umiesz­
czać w statucie żadnych deklara 
cji ideowych i politycznych”. Po 
lemizując z tym sformułowaniem, 
autor artykułu stwierdza, że prze 
cięż niezamieszczenie deklara­
cji, uznającej — pomijając spra 
wy określenia światopoglądu — 
takie pryncypia, jak kierowniczą 
rolę PZPR w naszym państwie, 
także byłoby aktem politycznym 
I dalej pisze: „Powiedzenie tego 
wprost w niczym nie umniejsza 
niezależności nowych związków 
zawodowych, gdyż ich autono 
miczności nikt w państwie ani no 
drodze prawnei, cni żadne' 
innej nie może bez woli tero 
związku ograniczyć".

ZK

„Exnress-Lotek“
1, 3. 9, 30, 32

„Mołv Lotek"
I LOSOWANIE
fi, 11, 15. 20, 34

II LOSOWANIE
4, 22. 24. 34, 35

Końcówka banderoli: 34 24

W związku ze zbliżającą się 83 rocznicą Rewolucji Październi­
kowej, Zarząd Wojewódzki TPPR w Koninie zorganizował Dni Pu­
blicystyki o Związku Radzieckim. W których uczestniczyli przedsta­
wiciele Agencji Prasowej ..Nowpsti". ..Kraju Rad’’ oraz radia i te­
lewizji moskiewskiej, Od poniedziałku do środy radzieccy dzienni­
karze spotkali się m. in. z kierownictwem polityczno - administra­
cyjnym województwa konińskiego, młodzieżą szkolna w Kole. Ko­
ninie i Kaczkkch Średnich, oraz z załogami ZP.T ..Miranda” w Tur­
ku. W domu kultury ..Oskard” w Koninie otwarto wystawę prasy 
i czasopism radzieckich. (woj)

INAUGURACIA ROKU OŚWIATY ZDROWOTNEJ ZSMP
Wczoraj we wsi Kobierno (gmina Krotoszyn w Kaliskiem) na­

stąpiła centralna inauguracja roku Oświaty zdrowotnej ZSTUtP. Przy­
byli na nią m. in. przedstawiciele naczelnych i wojewódzkich władz 
ZSMP — wiceprzewodniczący ZG ZSMP — Jan Hoffman i prze­
wodniczący zw zsmp — Wojciecl| Bugaj.

W imprezie, której towarzyszyło zwiedzanie placówek służby zdro­
wia rejonu krotoszyńskiego, wzięło udział około 120 osób, repre­
zentantów krajowego ruchu młodzieżowego, lekarzy, pracowników 
poszczególnych obiektów lecznictwa. Podsumowano ubiegłoroczną 
działalność tzw. wojewódzkich rad zdrowia, pracujących przy ZW 
ZSMP oraz rad gminnych (w kaliskiem aktualnie pracuje ich 34). 
Wytyczono też kierunki działania ogniw ZSMP w dziedzinie popu­
laryzacji kultury zdrowotnej na rok 1980/81. (ewi)

Zakupy ,,Hortexu“ i „Agrosu"

Dodatkowe dostawy towarów spożywczych 
z krajów socjalistycznych

Niezwykle szybko zareago­
wały kraje socjalistyczne na 
nasze kłopoty zaopatrzeniowe 
w zakresie żywności, występu 
jąc do naszych przedsię- 
bioistu handlu zagranicznego 
z pakietem ofert.

Z NRD nadeszła partia 
1 000 ton kurcząt, w Czecho­
słowacji zakupiliśmy 2 000 ton 
drobiu z dostawą do końca li 
stopada, a na Węgrzech — 
500 ton’ konserw mięsnych i 
300 ton wędlin z dostawą w 
grudniu. Nasi przedstawicie­
le negocjują w Bułgarii ewen 
tualny zakup 2 000 ton kon­
serw mięsno-warzywnych. 
„Hortex” zakupił w Rumunii, 
Węgrzech i Bułgarii, poza ilo 
ściami przewidzianymi pla­
nem, 3 000 ton pomidorów

W sprawie postulatów płacowych i socjalnych

Porozumienie między resortem budownictwa a NSZZ „Solidarność"
29 bm. w wyniku trwają­

cych od 15 września br. roz­
mów w Gdańsku i Warszawie 
między ministrem budowni­
ctwa i materiałów budowla­
nych — Edwardem Barszczem 
a Krajową Komisją Koordyna 
cyjną Budownictwa przy 
NSZZ „Solidarność” zawarty 
został w Gdańsku protokół 
porozumienia, obejmujący 35 
postanowień i trzy załączni­
ki. Protokół kompleksowo re 
guluje sposób realizacji pod­
stawowych postulatów płaco­
wych, socjalnych, ekonomicz­
nych i modelowo-organiza-

V. Massuh 
przewodniczącym Rady 
Wykonawczej UNESCO

Jak informuje agencja 
ĄFP, XXI sesja Konferencji 
Generalnej UNESCO wybrała 
na przewodniczącego Rady 
Wykonawczej Organizacji NZ 
d. s. oświaty, nauki i kultu­
ry Victora Massuh (Argenty- 
na). Wybrano go 33 głosami 
przeciwko 6. (PAP)

Jak w dni robocze
Centralna Dyrekcja Okręgowa 

•iolei Państwowych w Warszawie, 
(przejmie komunikuje', że w związ 
\u z przewidywanym wzmożo 
’ym przejazdem w dniach 1 i ‘i 
'istopada br. ruch pociągów ( pod 
miejskich i lokalnych prowadzo­
ny będzie jak w dni robocze.

PAP 

szklarniowych, tyleż samo wi 
nogron i 2 000 ton papryki.

Jeśli chodzi o inne asorty­
menty, to w bieżącym roku 
czekają nas jeszcze różne do­
stawy. I tak z ZSRR nadejdzie 
10 000 ton cebuli świeżej, 1 000 
ton miodu i 1 000 ton pasty 
pomidorowej. Wartość tych 
dostaw wynosi około 15 min 
zł dewizowych. Z Rumunii o- 
trzymamy do końca br. 5 000 
ton kapusty, 1500 ton pomi­
dorów szklarniowych, 900 ton 
kompotów, 600 ton groszku 
konserwowego, po 200 ton gru 
szek, ogórków szklarnio­
wych i papryki konserwowej 
oraz 100 ton nektaru brzoskwi 
niowego. Wartość tych z ko­
lei dostaw wynosi około 11 

cyjnych. Dotyczy on zarówno 
pracowników resortu budow­
nictwa i przemysłu materia­
łów budowlanych, jak i pra­
cowników innych resortów go 
spodarki zatrudnionych w o- 
parciu o przepisy układu zbio 
rowego pracy w budowni­
ctwie.

Porozumienie ustala zakres 
terminy i zasady kontroli pod 
pisanego protokołu, który o- 
bowiązuje od 1 października 
1980 r. Odpisy protokołów zo­
staną przekazane właściwym 
resortom, zjednoczeniom i 
przedsiębiorstwom.

Indywidualnie do NRD 
tylko na zaproszenie

Z inicjatywy NRD, zgodnie 
z osiągniętym porozumieniem, 
wprowadza się z dniem 30 paź 
dziernika 1980 r. na okres 
przejściowy zmodyfikowany 
tryb regulacji ruchu‘turystycz 
nego między Polską a NRD.

Obywatele polscy udający 
się indywidualnie w celach tu 
rystycznych do Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej 
oraz obywatele NRD udający 
się indywidualnie w celach tu 
rystycznych do Polski będą 
mogli przekraczać granicę mię 
dzy obu państwami na podsta 
wie zaproszenia potwierdzone 

’,o przez kompetentne organa 
łocclowego kraju podróży.

Obowiązujące dotychczas za 
ady nabywania środków płat 

niczych nie ulegają zmianie.
Wprowadzone zmiany nie do 

’yczą osób podróżujących służ 
bowo oraz będących w tranzy 
cie. a także uczestników tury­
styki zorganizowanej. Nie do­
tyczą również polskich pracow 
ników czasowo zatrudnionych 
w NRD oraz członków ich ro­
dzin.

Szczegółowych informacji w 
sprawach indywidualnych wy 

Gwatemala

Organizacjo rewolucyjne 
tworzą jednolity front

Jak donoszą ze stolicy Gwa 
ftemali, cztery największe or­
ganizacje rewolucyjne tego 
kraju — Partyzancka Armia 
Biedoty, ■ Powstańcze Siły 

> Zbrojne, Gwatemalska Partia 
Pracy i Organizacja Zbrojne­
go Ludu podpisały porozumie 
nie o utworzeniu jednolitego 
kierownictwa. Jest to nowy 
krok na drodze do utworze­
nia szerokiego jednolitego 
frontu walki z dyktaturą 
gen. Lucasa Garcii. (PAP)

min zł de w. Z Bułgarii spro­
wadzamy w IV kwartale br. 
2 100 ton papryki świeżej, 
1250 ton świeżych pomidorów, 
3 100 ton przetworów warzyw 
nych oraz 600 ton nektarów 
— razem za 13,8 min zł dewi­
zowych.

Największym dostawcą 
„Hortexu” okazały się w do­
stawach pozaplanowych Wę­
gry. Z kraju tego sprowadza­
my — poza już wspomniany­
mi pozycjami — 10 000 ton 
jabłek, 1 000 ton marchwi, 
4 000 ton pasty pomidorowej. 
1880 ton syropów owocowych, 
1 000 ton papryki marynowa­
nej. Wartość dostaw węgier­
skich wynosi ok. 35,7 min zł 
dew. (PAP)

Wyrażając zadowolenie z 
zawartego porozumienia, stró 
ny są przeświadczone, że przy 
czyni się ono do poprawy kii 
matu zaufania wśród załóg 
pracowniczych, a także sta­
nie się podstawą dążeń do 
wzmożenia efektywniejszej 
pracy.

Porozumienie podpisali: mi 
nister budownictwa i przemy 
słu materiałów budowlanych 
— Edward Barszcz oraz prze 
wodniczący Krajowej Komi­
sji Koordynacyjnej Budowni­
ctwa — Florian Wiśniewski.

PAP

jazdów turystycznych udzielać 
będą wydziały paszportów 
przy komendach wojewódz­
kich Milicji Obywatelskiej.

PAP

Powyższe zmiany nie doty­
czą uęzestników turystyk; 
zbiorowej. Co należy rozu­
mieć pod tym pojęciem? 
Zwróciliśmy się do Od­
działu Obsługi Turystycz­
nej Polskiego Biura Podróży 
„Orbis” w Poznaniu, gdzie wy 
jaśntono nam. że taka turysty 
ka obejmuje wyjazdy' zarówno 
indywidualne, jak i zbiorowe 
oraz pobyt w NRD, (podczas 
którego korzysta się z wyży­
wienia i zakwaterowania), or 
ganizowane przez różne pol­
skie biura podróży. Koniecznie 
musi tu wchodzić w grę no­
cleg —bez niego nie ma... tu­
rystyki zorganizoiwamej.

Poinformowano nas również, 
że możliwe są wycieczki pra­
cownicze w wyniku odpowied 
nich porozumień, zawieranych 
miętdzy pos zc z ególnym i z akia 
darni pracy w Polsce i w NRD

(ak)

telefony
donoszą

• W miejscowości Roszkc (Pil 
skie), z nieustalonych przyczyn 
wybuchł pożar w magazynie GS. 
Na skutek podmuchu wiatru ogień 
przeniósł się na sąsiednie zabudo­
wania gospodarskie. W wyniku 
pożaru częściowemu spaleniu ule­
gły dwie stodoły oraz znajdują­
ce się w nich sprzęty i płody roi 
ne.

9 W miejscowości Wiardunki 
(Pilskie), jadący „Fiatem” FżSp 
na Skutek poślizgu zderzył się 
czołowo z motocyklem, którego 
kierowca został ranny i przebywa 
w szpitalu.
• Przed przejazdem kolejowym 

w Rudzie (Pilskie), w poślizg

Przed wyborami w USA

Odmienne stanowiska J. Cartera i R. Reagana
w sprawach pokoju

We wtorek w Stanach Zjed 
noczonych doszło do najważ­
niejszego wydarzenia w toku 
kampanii przedwyborczej. By­
ła to trwająca 90 minut pu­
bliczna, transmitowana przez 
telewizję debata kandydata 
demokratów J. Cartera z kan 
dydatem republikańskim R. 
Reaganem.

Odpowiadając na otwierają 
ce całą debatę pytanie, co za 
mierzą zrobić dla utrzymania 
pokoju i umocnienia bezpie­
czeństwa międzynarodowego 
i bezpieczeństwa USA Ronald 
Reagan oświadczył, że zacho­
wanie pokoju jest nadrzęd­
nym celem działania każdego 
prezydenta. Zapewnił też, że 
pozostanie to nadrzędnym ce 
lem i jego poczynań, jeśli wy 
gra wybory. Natychmiast do

Wojna irańsko-iracka
Dokończenie ze str, 1

Irak, i poparły Islamską Re- 
oublikę Iranu.

Sekretarz generalny ONZ 
Kurt Waldheim wyraził za- 
n'epokojenie wzrostem liczby 
ofiar wśród ludności cywilnej 
i zaapelował do Iranu i Iraku, 
aby czyniły możlhyie najwięk 
sze starania w celu rozróżnię 
nia między celami wojskowy­
mi i cywilnymi.

W doniesieniach agencyj­
nych wiele uwagi ooświęca 
się problemowi zakładników

Nikogo to nie zadowoli

Ponad 500 kursów autobusowych 
zawiesza PKS w Wielkopoisce

Niedostatek paliw płynnych 
zmusił res-clrt komunikacji do 
powzięcia trudnej, ale koniecz 
nej decyzji znacznego ograni­
czenia usług pojazdów PKS. 
W tych dniach wszyscy woje­
wodowie otrzymali pisma pod 
pisane przez Ministra Komunii 
kacji, informujące o potrzebie 
ograniczenia komunikacji au- 
nbusewej i przewozów w tran 
।porcie towarów o około 10 
procent. Ma to nastąpić cd 3 
listopada do końca roku na 
pewno, a być może także na 
dalszy okres.

Co to oznacza? Od najbliż­
szego poniedziałku w kraju 
zawieśz-dnych zostanie ponad 
10 000 kursów autobusowych 
— przede wszystkim na liniach 
dalekobieżnych i średniodystan 
sowych (łączących sąsiednie 
województwa) oraz ' częściowo 
lokalnych. Chodzi głównie o 
kursy o mniejszej frekwencji 
lub na liniach równoległych 
do szlaków kolejowych.

W Wielkopoisce zawieszo­
nych będzie od poniedziałku 
ponad 500 połączeń PKS. Wie 
le zostanie też skróconych tyl 
ko do trasy, na której autobu 
sy przewożą pasażerów z bile 
tami miesięcznymi. W dużym 
stopniu odgraniczona zostanie 
komunikacja w niedziele, świę

wnadł samochód osobowy „Merce 
des” i zderzył się z lokomotywą. 
W wypadku trzy osoby zostały 
ciężko ranne.
• Na ul. Zamkowy Folwark w 

Krotoszynie (Kaliskie), jadąca 
motocyklem ,,MZ” uderzyła w 
tył „Stara”. Ranną motocyklist 
kę przewieziono do szpitala.
• W Rawiczu na niestrzeżonym 

przejeździć kolejowym, na skutek 
niezastosowania się do znaku 

. stop”, kierujący ciągnikiem wje 
chał na torowisko i zderzył sie 
z lokomotywą pociągu, relacji 
Rawicz — Kobylin. Ciężko ranne 
go traktorzystę przewieziono do 
szpitala,
• W miejscowości Uścisko (Po­

znańskie), na tył przyczepy na­
jechał motorower. W wypadku 
ranni zostali kierowca i pasażer 
motoroweru.
• W Adamowie (Poznańskie), 

na skutek zaprószenia ognia spa 
liły sie dwie obory, stodoły i eha 
ta. (»

i kontroli zbrojeń
dał jednak, że utrzymanie po 
koju wymaga siły, i że w sile 
militarnej Stanów Zjednoczo­
nych widzi gwarancję ich bez 
pieczeństwa. Jako prezydent 
będzie więc zabiegał o pomna 
żanie tej siły.

Odpowiadając na to samo 
pytanie. Carter położył głów­
ny akcent na konieczność roz 
sadku, umiarkowania i opano 
wania, jakie muszą domino­
wać w podejmowaniu przez 
prezydenta decyzji 'dotyczą­
cych spraw pokoju i wojny. 
Carter nie kwestionował ko­
nieczności rozbudowy sił mi­
litarnych USA, ale podkreś­
lał, że w stale powtarzających 
się międzynarodowych kryzy­
sach i konfliktach należy w 
pierwszym rzędzie poszukiwać 
rozwiązań na drodze dyploma 
tycznej. (PAP) 

amerykańskich przetrzymywa 
nych w Iranie od prawie ro­
ku. W środę parlament irań­
ski o godz. 8 czasu lokalne­
go wznowił debatę nad spra 
wą losu tych zakładników. Od 
bywa się ona — podobnie 
jak poprzednie posiedzenia na 
ten temat przy drzwiach ram 
kniętyfch.

Jak pisze agencja AFP, w 
czwartek przed południem 
odbędzie się publiczna debata 
parlamentu irańskiego poświę 
eona sprawie zakładników a- 
merykańskich. (PAP) 

ta i wolne soboty. Skórna,sowa 
ne będą kursy autobusów wy 
krżrzyistywanych do przewozu 
pracowników; często są one 
zresztą zapełnione nawet nie 
w połowie.

Nie sposób wymienić wszy 
stkich kursów, które zdecydo 
wało się zawiesić poznańskie 
Przedsiębiorstwo PKS. Waż­
niejsze (pospieszne lub „lux”), 
to,z Poznania — do Jelóniej 
Góry, Kalisza, Legnicy, Lodzi, 
Turku, Sompolna. Zielonej Gó 
ry i Złotowa, z Turku dc? Byd 
goszczy i z Gniezna do Piotrku 
w a Trybunalskiego.

W transporcie tolwarowym 
PKS jedynie w przewozach 
płodów i artykułów na zaćpa 
trzenie ludności nie przewidu 
je się ograniczeń. Pozostałe u- 
sługi będą znacznie „okrojone”

Trudno dyskutować czy de­
cyzje takie były dn uniknięcia 
czy nie, ale faktem jest cezy 
'wistym. że nikt z pasażerów i 
klientów PKS na tym nie sko 
rzysta. Pół biedy, jeśli wiążą 
ce się z tym niedogodności bę 
dą krótkotrwałe, bo jeśli nie 
— to ów przewoźnik przesta­
nie spełniać swoją rolę. Oby 
do tego nie doszło, gdyż z mo 
zołem latami zabiegano (z do 
brym już skutkiem) o rozwi­
nięcie autobusowej komunika 
cji. (bop)

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na daiś 
w Wielkopoisce: zachmurzenie 
małe i umiarkowane.

Temperatura maksymalna bfd 
olus 7 do plus 9 stopni, minimal 
na od 0 do plus 2 stopni.

Wczoraj o godzinie 18 zano- 
, owano następujące temperatury: 
w Poznaniu, Koninie. Lesznie i 
Pile plus s stopni, w Kaliszu plus

stopni; '■lśnienie npa czyli
■f?.’ mm

“Dzisiejszy serwis 'nformacyjny 
opracował Józef Gołaszewski.
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Wstrzymanie produkcji karą 
dla partaczy i... klientów

Producentów wytwarzają 
cych rynkowe buble ma 
my wciąż wielu. Z ich 

wyrobami spotykamy się na 
każdym kroku, najczęściej 
przymykając oko na mniejsze 
czy większe odstępstwa od 
norm, czy zatwierdzonych pro 
cesów technologicznych. Cóż, 
każdy ma jakieś trudności, 
kłopoty...

Rzeczoznawcy z zespołu kon 
troli jakości Okręgowego U- 
rzędu Miar w Poznaniu są 
na szczęście mniej „wyrozu­
miali”. W pierwszym półro­
czu bieżącego roku przepro­
wadzili w zakładach 41 kon­
troli, interesując się przes­
trzeganiem norm w surow­
cach i materiałach, zgodnoś­
cią procesów produkcyjnych 
z dokumentacją techniczną, 
skutecznością zakładowej kon 
troli jakości gotowych wyro 
bów, - realizacją zadań w 
zakresie poprawy jakości, 
działaniem specjalistycznych 
służb itp. Na 117 spraw­
dzonych norm, aż w 59 
przypadkach stwierdzono ich 
nieprzestrzeganie; dużo by­
ło przypadków kwestio­
nowania jakości wyrobów o- 
debranych już przez zakłado 
wych kontrolerów.

— Przygotowaliśmy w związku 
z tym — mówi zastępca dyrekto­
ra OUM, Marian Młodzikowski — 
37 wystąpień zawierających 225 
wniosków pokontrolnych, w tym 
27 zawierających żądanie ukara­
nia winnych w trybie dyscypli­
narne - służbowym. W dwóch 
przypadkach sięgnięto po znacz­
nie surowsze sankcje — wystąpio 
no do Polskiego Komitetu Nor­
malizacji Miar i Jakości, a nas­
tępnie branżowych ministerstw o 
wstrzymanie produkcji bubli.

JAK OTWORZYĆ „MlRINDĘ"?

Prasowa notatka o trudnoś 
ciach z otwieraniem litrowych 
butelek „Mirindy” i „Pepsi - 
Coli”, produkowanych przez 
Wytwórnię Zakładów Piwo­
warskich przy ul. Suchej w 
Poznaniu spowodowała kontro 
lę inspektora OUM. Stwier­
dził on, że zakrętki „Pilfer- 
Proof”, dostarczone wytwórni 
przez oddział „Opakometu” w 
Sosnowcu praktycznie nie ma 
ją nacięć na pierścieniu za­
bezpieczającym, c0 uniemożli 
wia otwarcie butelek bez sięg 
nięcia po dodatkowe narzę­
dzia.

Zakrętki wymagające uży­
cia dwukrotnie wyższego „mo 
mentu siły” sosnowiecki pro­
ducent wytwarzał już od pod 
jęcia produkcji, zresztą nie­
zgodnie z dokumentacją licen 
cyjną oraz branżową normą. 
Ńie pomagały interwencje 

producentów napojów orzeź­
wiających. Tylko poznańska 
wytwórnia zareklamowała w 
I kwartale br. około 11 mi­
lionów zakrętek. Reklamacji 
jednak nie uznano, choć rów 
nocześnie stwierdzono, iż 80 
procent butelek nie można 
otworzyć nieuzbrojoną ręką.

Ministerstwo Przemysłu Spożyw 
czego i Skupu nie potrafiło do 
tej pory skłonić producenta do 
wytwarzania zakrętek z właści­
wym nacięciem, więc na razie 
przerwano ich produkcję. Poznań 
ska wytwórnia stosuje teraz zakręt 
ki „Coronet”, ale bubli „Pilfer - 
Proof” — jak stwierdzono — ma 
na kilka lat. Jeszcze w tym ro­
ku inspektor Okręgowego Urzędu 
Miar zainteresuje się dalszym 
przebiegiem sprawy, czy przypad 
kiem buble znowu nie trafiają 
do produkcji.

„MENTOLOWE” 
BEZ AROMATU

Prawie 61 milionów papie­
rosów „Mentolowe” wyprodu 
kowala w ubiegłym roku Wy 
twórnia Wyrobów Tytonio­
wych w Poznaniu. Na ich ja 
kość narzekano coraz częściej, 
toteż i popyt malał Ale dla 
wytwórni taka sytuacja była 
jakby na rękę. Zamierza się 
zaniechać produkcji „Mento­
lowych” (argument — popyt 
maleje} i zastąpić je zwięk­
szoną produkcją „Zefirów” o 
podobnych właściwościach, 
ale — o czym w piśmie wice 
ministra przemysłu spożywcze 
go i skupu Kazimierza Jaro­
sza ani słowa — znacznie 
droższych. Znów bez pytania 
konsumentów, czy na taką za 
mianę się godzą. Żeby jednak 
wykazać dobrą wołę, podjęta 
zostanie produkcja „Mentole 
wych” na nowej maszynie.

Tymczasem 31 stycznia bieżące 
go roku zatrzymano produkcję 
„Mentolowych”, w wyniku opinii, 
rzeczoznawców, którzy do tejże 
produkcji mieli wiele zatrzeżeń. 
Przede wszystkim w WWT nie 
przestrzegano norm i warunków 
przeprowadzania ocen surowca, 
zaniechano prowadzenia badań fi 
zycznych i chemicznych tytoniu, 
nie uwzględniono wyników ba­
dań podczas jakościowej oceny 
partii papierosów kierowanych do 
obrotu. Wśród zaniedbań organi­
zacyjno - technicznych zwrócono 
uwagę na brak warunków do pra 
widłowej aromatyzacji papiero­
sów, właściwych opakowań, a 
także złą pracę służby kontroli 
jakości. To wszystko powodowa­
ło, że 40 procent papierosów mia 
ło niedopuszczalne wady: były 
żle napełniane, niewłaściwie skle 
jone, bez nadruku i szyfru, no i 
każdy papieros miał inną średni­
cę.

Lotne związki aromatyzują 
ce były tylko w dokumenta­

cji, bowiem z papierosów 
szybko „wyparowywały”. Nic 
jednak dziwnego, ponieważ w 
styczniu 1980 roku stosowano 
rozczyn aromatyzujący przy­
gotowany we wrześniu po- 
orzedniego roku, a więc zwie­
trzały, co jednak głównego 
technologa, chociaż ma taki 
obowiązek, nie skłoniło do 
działania.

Za zaniedbania, które doprówa 
dziły do wstrzymania produkcji 
„Mentolowych” i zubożenia ofer­
ty rynkowej główny technolog i 
kierownik laboratorium otrzyma­
li naganę, szefowi produkcji, kie 
równikowi oddziału i mistrzowi 
potrącono 20 procent premii kwar 
talnej, a brygadzistom — premię 
miesięczną. Dyrektorowi WWT i 
jego zastępcom też potrącono pre 
mię kwartalną.

KONTROLE NIE WYSTARCZĄ

Trzeba przyznać, iż pracow 
ników WWT potraktowano 
dosyć łagodnie, bo doprowa­
dzenie do produkcji złej ja­
kości może spowc/.ować wy­
stąpienie do kolegium orzeka 
jącego (maksymalna grzywna 
— 5000 zł), a nawet — jak gło 
si art. 31 obowiązującej usta 
wy o jakości — sporządzenia 
aktu oskarżenia i skierowanie 
sprawy do sądu (grzywna do 
25 000 zł), jeżeli stwierdzi się, 
że „jakość wyrobów skierowa 
riych do obrotu jest rażąco 
gorsza od ustalonych wyma­
gań jakościowych”. Z tego 
prawa Polski Komitet Nor­
malizacji Miar i Jakości mo 
że w każdej chwili skorzys­
tać, o czym kierownicy nasze 
go przemysłu winni pamię­
tać. Ale wstrzymanie produk 
cji wprawdzie chroni nas 
przed zalewem towarów złej 
jakości, ale czasami jest ka­
rą nie tylko dla partaczy. Mo 
że być również „karą” dla 
klientów, gdy nie mogą nabyć 
poszukiwanych wyrobów, ani 
żadnych innych ich odpowied 
ników. -

Zakrętki do „Mirindy” i papie­
rosy „Mentolowe” to w naszym 
regionie tylko przykłady, ale nie 
wyjątki.

Kontrole, publikacje praso­
we i uwagi użytkowników 
znacznie wspierają Okręgowy 
Urząd Miar w oddziaływaniu 
na jakość produkcji. Jeśli jed 
nak wśród samych załóg idea 
ta nie znajdzie szerszego od­
dźwięku, bubli wciąż będzie 
nam przybywać. Bubli, któ­
rych przecież jako klienci nie 
chcemy kupować. Same kon­
trole nie wpłyną na jakość. 
Trzeba ją po prostu wypraco 
wać.

JANUSZ BEKAS

W rota Arktyki

Archangtelsk jest nazywany wro­
tami Arktyki — stąd rozpoczyna 
ją swoje północne rejsy liczne 
statki. To miasto radzieckich ma 
rynarzy i pojtowców rozwija się 
w szybkim tempie — wkrótce 
osiągnie pół miliona mieszkań­

ców.

Fot. — CAF

Ile kosztuje powietrze w puszce
Bezsens pytania postawio­

nego w tytule jest tylko 
pozorny. O kosztownym 

wożeniu powietrza napisano 
już wiele,| a powietrze wozi 
się nie tylko wówczas, gdy 
wagon lub ciężarówka są cał­
kiem puste, ale także wówczas, 
gdy ładunek stanowią same 
opakowania: kartony, szklane 
bańki do żarówek czy pusziki 
do konserw.

W licznych publikacjach przed­
stawiano teoretyczne i faktyczne 
koszty wożenia powietrza, postu­
lując konieczność kursowania sa­
mochodów ciężarowych i wago­
nów towarowych z ładunkiem w 
obie strony. Okazuje się jednak, że 
sposoby, obniżenia kosztów trans­
portu są niezwykle trudne, za­
wsze coś tam „na stykach” nie 
pasuje. Czy jednak rzeczywiście 
wyczerpano już wszystkie możli­
wości, zapobiegające wożeniu po­
wietrza?

Weżmy na przykład Wielkopol­
skie Zakłady Przemysłu Owoco­
wo - Warzywnego, które na tere­
nie naszego regionu dysponują 9 
placówkami przetwórstwa kon­
serw. Największe — to Pudliszki 
w Łeszczyńskieni i Kotlin w Ka- 
liskiem. Puszki do swoich przetwo 
rów sprowadzają z Brzeska koło 
Tarnowa oraz z Gdańska a więc 
w jednym przypadku z odległości 
450 kilometrów, w drugim ponad 
300.

Najwięcej wozi się z Brze­
ska, gdzie miejscowa fabryka 
wyspecjalizowała się w pro­
dukcji puszek dla przemysłu 
rolno-spożywczego. Wybudo­
wano ją przed laty z myślą o 
zątnudnigniu. miejscowej nad­
wyżki siły roboczej i o wy­
korzystaniu względnej blisko­
ści surowca z hut i walcowni 
blach. Nie wzięto tylko pod 
uwagę, że produkty tej fabry­
ki, zajmujące wiele miejsca, 
przy niewielkiej stosunkowo 
wadze, rozwozić się będzie po 
niemal całym kraju oraz tego, 
że borykamy się z niedostat­
kiem taboru. Z kolei puszki z 
Gdańska uzupełniają niedo. 
bory opakowań. Miejscowa ra 
fineria odstępuje nadwyżki 
puszek, wytwarzanych tu do 
oleju samochodowego. Łącznie 
WZPOW sprowadza rocznie 
drogą przede wszystkim koło­
wą, ale i żelazną —; około 40 

milionów różnej wielkości bla 
szanych opakowań.

Same tylko Pudliszki podczas 
kampanii groszkowej potrzebują 
600 000 puszek na dobę. Opakowań 
wciąż brakuje, bo transport nie na 
dążą z dostawą. Ciężarówka 
„Jelcz” z przyczepą musi pokonać 
drogę prawie 1000 kilometrów, 
żeby przywieźć 70 000 puszek. W 
przeliczeniu na inny środek trans 
portu równa się to półtora wago 
nu. Samochodem jest jednak sżyb 
ciej. Aby zaspokoić bieżące po­
trzeby, codziennie w okresie kam 
panii powinno wyruszać w drogę 
9 samochodów. Koszt jednego 
ładunku szacuje się na 15 000 zło­
tych.

Kiedy wiele lat temu zwie­
dzałam na Węgrzech przetwór

nię owocowo-warzywną, poka 
zą.no mi wówczas — jako inte­
gralną jej część — fabrykę pu 
szek. Na stosach leżały arku­
sze blachy, którym w miarę 
potrzeby nadawano odpowied­
ni kształt, zadrukowywano je 
etykietami. — Nie stać nas* na 
wożenie pustych puszek — po 
wiedzieli Węgrzy — musimy 
dbać o efektywność gospodaro 
wania, obniżać koszty.

A czy nas na to stać? W po 
gont za wielkimi inwestycja­
mi, których amortyzacja czy 
samospłata trwać będzie lata­
mi, straciliśmy z pola widze­
nia efektywność drobnych 
przedsięwzięć. Zakład w Brze 
sku rozbudowuje się, powstaje 
druga fabryka puszek. Tak 
więc zasada wożenia powie­
trza ma szanse rozwoju.

Za brak równowagi ekonomicz­
nej w procesie inwestowania płaci 
cale społeczeństwo. Zapadły rzą­
dowe decyzje o ograniczeniu in­

westycji, na które — ze względu 
na ich wielką kapitałochłonność 
— obecnie nas nie stać. Musimy 
działać oszczędnie i rozważnie, by 
jak najszybciej wybrnąć z kryzy 
su. Nie znaczy to jednak, że na 
razie w ogóle zrezygnujemy z in­
westycji. W sytuacji rosnących 
kosztów transportu — i gdy brak 
środków tego transportu — nale­
żałoby zwrócić baczniejszą uwagę 
na takie przedsięwzięcia, jak na 
przykład budowa fabryki puszek 
obok zakładów przetwórstwa owo 
cowo-warzy wnego.

Pudliszki należą do najwięk 
szych tego typu zakładów, 
obok Milejowa i Tarczyna; są 
centralnie w kraju położone. 
Gdyby w ich pobliżu zlokalizo 
wać wytwórnię puszek łatwiej 
i taniej można by rozwozić te 
opakowania do zakładów w są­
siadujących (i nie tylko sąsia­
dujących) województwach, niż 
ze skrajnie położonego Brze­
ska.

Gdańsk mógłby natomiast za­
spokajać potrzeby przetwórni w 
nieodległym Kwidzyniu. Za słusz 
nością takiej lokalizacji przema­
wia nie tylko skrócona droga 
transportu, ale i jego niższy koszt. 
W jednym wagonie można prze­
wieźć około 20 ton blachy, z niej 
żaś wyprodukować 400 000 puszek 
o pojemności 0,4 kg. Porównajmy: 
same takie opakowania zajęłyby 
aż 10 wagonów. Przemawia także 
inna dogodność: transport blachy 
może omijać okresy szczytowych 
przewozów towarów.

Takie rozwiązanie problemu opa 
kowań zainteresowane zakłady po 
stulowaly od dawna. Nie znalazło 
to jednak należytego miejsca w 
planach inwestycyjnych. W tym 
roku wniosek został przyjęty przez 
Zjednoczenie Przemysłu Owoco­
wo-Warzywnego, co nie oznacza 
jednak sfinalizowania sprawy. 
Trzeba się do niej „przymierzyć”: 
gdzie i za ile, rozważyć w jakim 
czasie inwestycja się zamortyzuje. 
Bo towarzyszyć jej muszą nie­
odzowne przy masowej produkcji 
puszek urządzenia litograficzne do 
nadruku; wiąże się to też z du­
żym poborem energii elektrycznej.

Od wyników tak pojętego 
rachunku zależeć będą osta­
teczne decyzje. Powinien to 
być rachunek korzystniejszy 
dla gospodarki, niż ten, który 
dyktuje wożenie pustych pu. 
szek po całym kraju.

ZOFIA DOHNKE

Setki hektarów zalanych 
lak. Stojąca przez blisko 
dwa miesiące woda. Stra 

cone trzy pokosy siana. Roz­
ległe wymókłiska. które wy­
magają zagospodarowania in­
westycyjnego w roku przysz­
łym.

Taki obraz przedstawiała mi 
nionego lata większość użyt­
ków zielonych w dolinie Obry, 
gdy powódź dotknęła w lipcu 
trzy województwa: leszczyń­
skie, poznańskie i zielonogór­
skie.

Najgorzej było w Poznańskiem, 
gdzie tylko w dolinie Obry było 
zalanych aż 7 255 hektarów, z te­
go 6 115 hektarów na terenach 
znajdujących się na obszarze dzia 
łania nowotomyskiego Rejonowego 
Oddziału Wojewódzkiego Zarządu 
Inwestycji Rolniczych w Pozna­
niu. W gminach: Nowy Tomyśl, 
Kamieniec. Wielichowo. Rakonie­
wice, gdzie było 3 500 hektarów 
zalanych łąk, woda stała najdłu­
żej. Wielkie straty paszowe po­
niósł Kombinat PGR Ptaszkowo, 
gdzie na tysiąc hektarów użytków 
zielonych sześćset było pod wodą.

Gdy wody powodziowe wdarły 
się na łąki, rozgorzał gwałtowny 
spór, kto był temu winien i czy 
stratom nie można było zapobiec. 
Kiedy bowiem nie wytrzymały na 
ruszone podczas prac inwestycyj­
nych wały przeciwpowodziowe 
przy ujściu Kanału Kościańskie­
go do kanałów obrzańskith, \Voje 
wódzki Komitet Przeciwpowodzi< 
wy w Lesznie podjął decyzję, abs 
otworzyć jaz pod Kościanem dla 
ratowania miasta i puścić nad­
miar wód przez Kanał Południo­

wy na łąki. Decyzja ta nie przy­
niosła pożądanych wyników, gdyż 
poziomu wód w Kościanie nie uda 
ło się wiele obniżyć, a wielkie 
obszary łąk w Łeszczyńskieni i Po 
znańskiem znalazły się pod wodą. 
Przepełnione kanałv obrzańskie 
nie były w stanie odprowadzać 
nadmiaru wód powodziowych.

Wówczas działano pośpiesz 
nie. Teraz, znając skutki, le­
piej widać, że decyzja ta — 
jak mówi m. in. wicedyrektor 
WZIR w Poznaniu inż. Wanda 
Mazurek — nie była koniecz­
na.

W miarę upływu czasu, gdy 
wody powodziowe stały wciąż 
na zalanych łąkach, pretensje 
użytkowników skierowały się 
pod adresem instytucji odpo­
wiedzialnych za konserwację 
urządzeń melioracyjnych w do 
linie rzek Obry i Mogielnicy. 
Zarzucano, że na skutek za­
mulenia dna i zarośnięcia 
chwastami oraz trawą kanały 
nie odprowadzałv w porę nad 
miaru wód.

W tej to spornej sprawie odby­
ła się pod koniec września lustra­
cja kanałów obrzańskich z udzia­
łem przedstawicieli poznańskiego 
WZIR, Wojewódzkiego Komitetu 
Przeciwpowodziowego w Poznaniu 
i Kombinatu PGR Ptaszkowo. Uczę 
stnicząc w tej inspekcji urządzeń 
na terenie działania Rejonowego 
Oddziału WZIR w Nowym Tomy 
ilu. mogłam się przekonać, że za- 
ruty użytkowników lak są uza 

sadnione. Duże odcinki lustrowa 
nych kanałów były zarośnięte, jak 
np. Kanał Prut stanowiący dal­

szy ciąg rzeki Mogielnicy. Zachwa 
szczone skarpy w tym roku nie 
widziały kosy. W okolicach Pusz­
czykowa. gdzie Struga Kamieniec 
ka wpada do Kanału Północnego, 
można było zobaczyć, jak wyglą­
dają skutki zalania stuhektarowej 
połaci łąk Kombinatu PGR Ptasz­
kowo. Wody wreszcie zeszły, lecz

Wokół nizin obrzańskich

Miliony
utopione w błocie
znaczne obszary są zdegradowane, 
wymagają ponownej uprawy i 
przesiewów.

Specjalista do spraw łąkarskich 
i melioracji Kombinatu Ptaszkowo 
inż. Antoni Siliński stwierdził, że 
na 400 hektarach łąk zagospodaro­
wanych inwestycyjnie dwa lata te 
mu w rejonie Puszczykowa i Łęk 
stracono w tym roku 70 procent 
zbiorów siana. To właśnie na sku 
tek zalania użytków zielonych. Sy 
luację pogorszył zły stan urządzeń 
melioracyjnych, spowodowany bra 
kiem należytej i terminowej ich 

onserwacji.

Za stan techniczny meliora­
cji podstawowych odpowiada 
'rzedsiębierstwo Konserwacji 

Urząfzcń Wodno-Melioracyj­
nych w Gostyniu, które obej­

muje zasięgiem działania wo­
jewództwa: kaliskie, leszczyń­
skie i poznańskie. Na obszarze 
doliny obrzańskiej tylko w wo 
jewództwach leszczyńskim i 
poznańskim sprawuje pieczę 
nad 559 kilometrami meliora­
cji podstawowych: rzek i ka­

nałów oraz innymi urządzenia 
mi. Do Spółki Wodnej Melio­
racji Nizin Obrzańskich w Poz 
naniu należy konserwacja 1970 
kilometrów rowów odprowa­
dzających wodę z pól upraw­
nych i łąk w trzech wojewódz 
twach: leszczyńskim, poznań­
skim i zielonogórskim. Rolę 
deceniodawcy konserwacji 
urządzeń podstawowych peł­
nią wojewódzkie zarządy in­
westycji rolniczych, które kon 
‘rolują zarazem wykonanie 
^"ac.

Właśnie między tymi instytucja 
mi a użytkownikami łąk docho­
dziło do gorących sporów, kto po 
nosi odpowiedzialność za katastro­
falne skutki powodzi. Przedstawi­
ciel kierownictwa Spółki Wodnej 
Melioracji Nizin Obrzańskich — 
Aleksander Białecki twierdzi, że 
na skutek zaniedbań «« strony 

przedsiębiorstwa gostyńskiego, któ 
re nie wykosiło na czas kanałów 
obrzańskich, nie mogły należycie 
spełniać swego zadania pomniejsze 
rowy. Inż. Zygmunt Żeligowski 
— kierownik Rejonowego Oddziału 
WZIR w Nowym Tomyślu pokazy 
wał notatki służbowe z tegorocz­
nych inspekcji wskazujące na wad 
liwą organizację pracy przy wyka 
szaniu rowów, brak nadzoru ze 
strony majstrów, nieobecność ekip 
kosiarzy na wyznaczonych odcin­
kach.

Mgr inż. Wojciech Białek — 
zastępca dyrektora do spraw 
technicznych poznańskiego 
Zjednoczenia Budownictwa 
Wodnego i Melioracji, które­
mu podlega przedsiębiorstwo 
gostyńskie, zgodził się, że ka­
nały obrzańsikie nie są należy 
cie konserwowane, bo brakuje 
nagminnie ludzi i sprzętu spe 
cjalistycznego. Od lat utrzymu 
je się anormalna sytuacja. 
Ogranicza się centralnie zatru 
dnienie, nie przydzielając w 
zamian środków technicznych, 
a zadania przerobowe przed­
siębiorstwa stale rosły. Mając 
zaledwie czterystuosobową za 
logę, firma gostyńska musi wy 
konać plan produkcji podsta­
wowej wartości około 80 min 
zł rocznie.

— Na dobrą sprawę cała ta za­
łoga miałaby zatrudnienie tylko 
przy wykaszaniu kanałów, gdybyś 
my chcięli dotrzymać wymaga­
nych od nas terminów — powie­
dział przy konfrontacji dyrektor 
naczelny gostyńskiego przedsię­
biorstwa, mgr inż. Łucjan Sikor­
ski.

Uważał on, że rzecz polega na
konieczności wyposażenia przed- 

sięhiorstwa w potrzebny sprzęt 
techniczny. Kilkanaście lat temu 
były przydziały sprzętu importo­
wanego i produkcji krajowej. By­
ły koparki, ciągniki, kosiarki ro­
tacyjne. pływające do wykaszania 
dna kanałów itp. Maszyny te wy­
kruszyły się podczas eksploatacji, 
do niektórych z nich nie można 
w ogóle dostać części zamiennych.

Odnosząc się do zarzutów złej 
organizacji pracy w terenie, poin­
formował o wyciągniętych w sto­
sunku do winnych zaniedbań 
sankcjach służbowych.

Nie zwalniając gostyńskiego 
przedsiębiorstwa z rozliczania 
podjętych zadań, trzeba mieć 
na uwadze rozwiązania bar­
dziej radykalne. Wobec odpły­
wu pracowników z rolnictwa, 
a z przedsiębiorstw melioracyj 
nych w szczególności, musi 
nastąpi^ wreszpie odwrót od 
tradycyjnej łopaty i ręcznej ko 
sy. Inaczej zmarnują się pono 
szone nakłady na inwestycje 
melioracyjne sięgające corocz 
nie kilkuset milionów złotych 
w poszczególnych wojewódz­
twach. Nie wolno topić milio­
nów w błocie przy każdej po­
wodzi czy większych opadach 
deszczu. A chodzi o rzecz nie­
bagatelną, bo o wielki mają­
tek, sięgający na przykład w 
województwie poznańskim war 
tości 4.5 miliarda zł. ulokowa­
ny w urządzeniach melioracyj 
nych. wymagających stałej 
opieki i konserwacji. Zaniedby 
wane nie spełniają swego za 
dania, ograniczając wyniki pra 
cy rolnictwa.

MARIA POLCYNOWA
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W przygotowaniu zmiany systemu 
ubezpieczeń komunikacyjnych

Państwowy Zakład Ubezpie 
czen przygotował projekt re­
formy ubezpieczeń komunika­
cyjnych, która ma być wpro­
wadzona 1 stycznia 1981 r. 
Projekt uwzględnia liczne po­
stulaty posiadaczy samocho­
dów. Przewiduje się m. in. roz 
szerzenie ubezpieczeń komuni­
kacyjnych na wypadki, które 
powstały podczas kierowania 
samochodem przez inne osoby 
niż właściciel i jego rodzina. 
Dotychczas takie wypadki nie 
były objęte ubezpieczeniem 
obowiązkowym lecz dobrowol 
nym. Według projektu, ubez­
pieczeniem następstw od 
nieszczęśliwych wypadków ma 
ja być objęci wszyscy pasaże 
rowie, również przy braku od 
powiedzialności cywilnej kie­
rowcy. a więc w przypadku 
działania siły wyższej.

Postanowiono zwiększyć mak 
symalne odszkodowanie w ra 
mach ubezpieczenia auto-ca- 
sco, z obecnej sumy 200 000 zł 
do 300 000 zł. W tych grani­
cach będą uwzględniane rów­
nież ceny ekspresowe jeżeli 
samochód został zakupiony za 
taką cenę. Ponadto o 50 pro­
cent mają być podwyższone 
świadczenia wypłacane z ubez

pieczenia następstw nieszczęśli 
wych wypadków.

Obecnie stosuje się zasadę, 
że właściciel samochodu, który 
w ciągu dwóch kolejnych lat 
kalendarzowych z własnej wi 
ny spowoduje szkodę (np. wy­
padek) więcej niż jeden raz, 
wówczas płaci wyższą składkę. 
Teraz przewiduje się zwiększę 
nie tzw. udziału własnego o 
połowę przy drugiej szkodzie, 
a o 100 procent przy trzeciej 
i następnych szkodach spowo 
dowanych w okresie dwóch, 
kolejnych lat. Projekt przewi 
duje utrzymanie 20-procento- 
wej obniżki składki dla posia­
daczy samochodów, którzy w 
dwuletnim okresie ubezpieczę 
nia nie spowodowali wypad­
ku.

Wielu posiadaczy samocho­
dów protestowało przeciwko 
wprowadzeniu obowiązkowego 
ubezpieczenia auto-casco. Z 
uwagi na różnicę zdań w tej 
sprawie, PZU zaproponował 
więc dwa warianty reformy 
ubezpieczeń komunikacyjnych. 
W pierwszym rozwiązaniu 
utrzymano by obowiązującą do 
dziś zasadę, że wszystkie czło­
ny ubezpieczeń komunikacyj­
nych, a więc odpowiedzialnoś

ci cywilnej (OC) nieszczęśli­
wych wypadków (NW), auto- 
casco (AC) — są obowiązkowe. 
Według drugiego wariantu, 
obowiązkowe ubezpieczenie ko 
munikacyjne obejmowałoby 
tylko OC i NW, natomiast ubez 
pieczenia AC byłyby zawiera­
ne dobrowolnie. O ile wpro­
wadzono by rozwiązanie dru­
gie, to wówczas składki byłyby 
wyższe, w zależności od pojem 
ności silnika, od 100 do 400 zł.

W razie zastosowania wa­
riantu I, składka będzie mogł;t 
być płacona w dwóch ratach 
(a więc jak dotychczas), nato 
miast w przypadku wprowa­
dzenia wariantu II opłata za 
ubezpieczenie obowiązkowe 
(NW, OC) będzie dokonywana 
jednorazowo, a dobrowolne 
ubezpieczenie (AC) będzie mo­
gło być zawierane na okresy 
miesięczne lub roczne.

PZU proponuje, aby sami 
posiadacze samochodów zade­
cydowali, który z wariantów 
uważają za słuszniejszy. Przy­
gotowano więc w tej sprawie 
ankietę, która będzie udostęp­
niona w inspektoratach, i od­
działach • PZU. Opinie na ten 
temat będą zbierane przez 
PZU do 10 listopada br. (PAP)

300 chorych z Rybna Wielkiego

Zakażone mięso 
przyczyną zatrucia

Dla około 300 osób, pra­
cowników (i ich rodzin) PGR 
Rybno Wielkie (w gminie Ki­
szkowo) — spożycie tak zwa­
nego wyselekcjonowanego mię 
sa skończyło się przykrymi do 
legliwościami. W krótkim cza 
sie wvstąpiły u nich ostre ob 
jawy - zatrucia: wymioty, bie­
gunki, wysoka temperatura, 
zawroty głowy.

Jak poinformował nas Wo­
jewódzki Inspektor Sanitarny 
w Poznaniu dr Stanisław 
Bieńka — przyczyną zatrucia 
było owo „wyselekcjonowa­
ne” — czyli gorszego gatunku 
mięso zakażone chorobotwór­
czymi bakteriami z grupy 
„salmonelle”. One to wywo­
łały schorzenia układu pokar 
mowego. W wielu przypad­
kach konieczne okazało się le 
ozenie szpitalne. Pacjenci prze 
bywają więc w szpitalach 
Wrześni, Gniezna i Poznania.

Służba sanitarna koncentru 
je swoją uwagę na zlokalizo­
waniu i leczeniu objawów cho 
roby. Natomiast ustaleniem, 
jak doszło do rozprowadzenia 
i spożycia nie nadającego się 
do jedzenia mięsa — zajmu- 
ją, się organa prokuratury i 
milicji, (len)

W Bytomiu bez punktów

Wyrok w ubocznym procesie 
P. Mentena

Sąd holenderski w Haarlem 
wydał we wtorek wyrok w u- 
bocznym procesie przeciwko 
zbrodniarzowi hitlerowskiemu 
Pieterowi Mentenowi. skazu­
jąc go na zapłacenie 525 000 flo 
renów (około 200 000 dolarów) 
słynnej firmie aukcyjnej 
„Sotheby”. Wyrok jest uwień 
czeniem wieloletniej procedu­

ry sądowej o zapłacenie przez 
P. Mentena kosztów sprzeda­
ży na licytacji części jego ko­
lekcji dzieł sztuki. Sprawa na 
brała rozmiarów skandalu, po 
nieważ okazało się, że niektó 
re z oferowanych dzieł pocho 
dzą z hitlerowskiego rabunku.

PAP

Na warsztacie twórców
Na pytanie — nad czym pracu 

ją’ odpowiedzieli dziennikarzom 
PAP;

Artur Międzyrzecki: — Przygo­
towuję do druku fragmenty dzień 
nika z lat 1956----- 1980. Chciałbym
wznowić moje książki od wielu 
lat nie wznawiane: „Opowieści 
mieszkańca namiotów” i „Powrót 
dó Sorrento”. Przekłady nad któ 
rymi pracuję: tom współczesnej 
poezji amerykańskiej i nowe wy 
danie wierszy Rene Chara.

Halina Łabouarska: — Dobiega 
końca praca nad telewizyjnym fil 
mem fabularnym z moim udziałem 
pt. „Stop-klatka" w reżyserii Sła 
womira Idziaka W Teatrze na 
Woli gram w „Fantazym” i w 
spektaklu złożonym z dwóch dzieł 
Wyspiańskiego: .Sędziowie” i
. Klątwa".

Feliks Falk: — W Teatrze im 
Jaracza w Łodzi rozpoczynamy 
próby sztuki Davida Williamsona 
„Przeprowadzka”. Mój najbliższy 
film nosić będzie tytuł „Był jazz"; 
jego akcja rozgrywa się w latach 
pięćdziesiątych. Początek zdjęć 
— w lutym przyszłego roku.

Bruno Sobczuk: — Wraz z żona 
Łucją przygotowuję scenografie 
do trzech widowisk muzycznych, 
których premiery przewidziane są 
w przyszłym roku. Pierwszym z 
nich — w Teatrze Wybrzeże w 
Gdańsku — jest „Święty Franci 
szek i wilk Gubbio” autorstwa 
Stefana Themersona. Dwie pozo 
stałe — w Teatrze Muzycznym w 
Gdyni — to „Happy-end” wg 
Brechta oraz „Irlandzki tancerz” 
Ernesta Brylla do muzyki zespołu 
„2 4-1". (PAP)

Debata dekolonizacyjna w ONZ
Obok problemów rozbroje­

nia i bezpieczeństwa między­
narodowego oraz rozwoju, je­
dnym z głównych zagadnień 
XXXV Sesji Zgromadzenia O- 
gólnego NZ jest dekoloniza- 
cja. Komitet IV Zgromadze­
nia Ogólnego Narodów Zjedno 
czonych kontynuuje debatę ge 
neralną na ten temat.

Zabierając głos w tej deba­
cie, przedstawiciel Polski Sta 
nisław Turbański, nawiązał do 
przypadającej w bieżącym ro 
ku 20 rocznicy uchwalenia de 
klaracji o ’ przyznaniu nie­
podległości krajom i narodom 
kolonialnym. Od czasu przyję 
cia tego historycznego doku­
mentu proces dekolonizacji na 
brał nowego rozmachu, przy­

nosząc niepodległość dziesiąt­
kom krajów.

Mimo osiągniętego już po­
stępu świat nie może zapomi­
nać — powiedział delegat Pol 
ski — że proces dekolonizacji 
nie został jeszcze doprowadzo 
ny do końca.

Szczególne zaniepokojenie 
budzi sprawa Namibii. Obec­
na niebezpieczna sytuacja w 
Namibii i wokół niej potwier­
dza, że tylko zdecydowana ak 
cja międzynarodowej społecz­
ności może przynieść zmianę 
nieustępliwego stanowiska 
RPA. W innych częściach świa 
ta ludność przeszło 20 teryto­
riów oczekuje na możliwość 
realizacji niezbywalnego pra­
wa do samostanowienia i nie­
podległości. (PAP)

Dokończenie ze atr. 1
Lech: Mowlik, Pawlak (od 46 
min. Strugarek), Szewczyk, Mar- 
chlewicz, Barczak, Oblewski (od 
46 min. Plata), Krzyżanowski, Ka 
salik, Skurczyński, Chojnacki, Mi 
lewski.

Mecz z Szombierkami był 
trzecim z kolei spotkaniem 
tych drużyn w bieżącym sezo 
nie. Dotychczasowe mecze (w 
Chorzowie i Zabrzu) kończyły 
się rezultatami korzystnymi 
dla poznaniaków. Tym razem 
z wyjazdu na Śląsk lechici po 
wrócili bez punktów.

Założenia przedmeczowe by 
ły następujące: przetrzymać 
pierwsze trzydzieści minut bez 
utraty bramki a później zaa­
takować bardziej zdecydowa­
nie. Niestety plan ten został 
zburzdny już w 12 minucie, 
gdy po dośrodikowaniu Sośni­
cy, Ogaza skierował piłkę do 
Nagięła a ten nie miał kłopo 
tów z umieszczeniem jej w 
siatce z najbliższej odległości. 
Lech, wczoraj nie był w sta­
nie skutecznie odpowiedzieć na 
utratę gola. W pierwszej poło 
wie poznaniacy tylko raz wy 
pracowali sobie dogodną do 
zdobycia bramki sytuację, ale 
Chojnacki strzelił c’bok słup­
ka. Nadal natomiast atakowa 
li rozgrywający swój 500 mecz 
w ekstraklasie bytomianie i 
w 35 minucie Janik strzałem 
z 16 metrów w samo okienko 
bramki Mowlika podwyższył 
rezultat na 2:0.

W przerwie trener Łazarek 
zawiedziony chyba dotychcza 
sową postawą swych podopie­
cznych dokonał aż dwóch 
zmian. Przyniosło to efekt, 
gdyż po zmianie stron zespo­
łem przeważającym byli' poz­
naniacy. Niestety przez długi 
okres nie udało się im tej prze 
wagi udokumentować zdoby­
ciem bramki. Akcje kończyły

się przeważnie na liniach 
bronnych Szombierek a nieśli 
cane celne strzały (Krzyżanów 
skiego i Chojnackiego) obronił 
Sur lit.

Dopiero w 87 minucie poi do 
środkowaniu Marchlewicza 
Skurczyński strzałem głową 
umieścił piłkę w siatce. Jednak 
że na zdobycie wyrównujące­
go gola zabrakło już czasu.

Po meczu trener Lecha WOJ­
CIECH ŁAZAREK powiedział: — 
Mecz stał na niezłym poziomie. 
Mieliśmy możność zobaczenia 
trzech pięknych bramek. Szkoda, 
że w pierwszej połowie graliśmy 
pod silny wiatr, jako że wtedy 
padły zasadnicze rozstrzygnięcia 
meczu; a w drugiej odsłonie nie 
potrafiliśmy niestety tego odrobić. 
O wyniku spotkania w dużej mie 
rze zadecydowały też fatalne błę 
dy obrońców,

WICSLAW ŁW£A«

I LIG A

Szombierki — Lech
Legia — Rueh 4^0
Śląsk — Odra 3W
Górnik — Arka
Widzew — Wisła KI

Mecze: Zawisza — Zagłębie, Stal
— ŁKS, Bałtyk 
na 5 listopada

1. Widzew
2. Legia
3. Szombiei’l»i
4. Wisła
5. Arka
6 Zawisza
7. Bałtyk
8. Stal
9. Motor

10. Ruch
U. Śląsk
13, Zagłębie
13. Lech

ŁKS
15. Górnik
16. Odra

— Motor — przeł. 
br.

12 19: 5
ie 
i® 
13 
12 
1-1 
H 
111 
11 
le 
i® 
m 
m 
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15: 9 
15: 9 
13:11 
13:11
18: 9 
13: 9 
12:10 
12:10 
12:12
10)14 

9:18 
8)16
8)14 
8:16
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30— 6 
33— 9 
32—16 
16—11 
16—14
14—14

7— 8 
16—17 
14—15 
18—21 
14—20
7—11 
9—15
3—h5 
6—14
9—15

Skarga w Radzie Bezpieczeństwa

Izraelskie ataki na Liban
Już po raz czwarty w ciągu 

ostatnich dwóch tygodni rz^d 
libański zwrócił uwagę Radzie 
Bezpieczeństwa na agresyw­
ne poczynania Izraela. W li­
ście skierowanym we wtorek 
do przewodniczącego Rady sta 
ły przedstawiciel Libanu w 
ONZ stwierdził, że w przed­
dzień co najmniej 23 izrael­
skie samoloty wtargnęły w ob

szar powietrzny Libanu. Tego 
samego dnia na ziemi libań­
skiej zaobserwowano 12 izrael 
skich transporterów. Po libań 
skich wodach terytorialnych 
krąży wciąż siedem izraelskich 
okrętów wojennych. 26 i 27 
października strona izraelska 
ostrzelała kilka miast połu- 
dniowolibańskich, w tym Tyr 
i Sajdę. (PAP)

„Złote narty" 
dla Hanni Wenzel

„Złote narty” doroczną nagrodę 
międzynarodowego stowarzysze­
nia dziennikarzy narciarskich za 
sportowe osiągnięcia w sezonie 
1979/80 otrzymała Hanni Wenzel 
(Liechtenstein) — dwukrotna zło 
ta medalistka zimowych igrzysk 
olimpijskich w Lakę Placid.

Spośród 61 dziennikarzy, którzy 
oddali swe głosy, 30 opowiedziało 
się za przyznaniem nagrody Han 
ni Wenzel, 10 głosowało za Ingę 
marem Stenmarkiem (Szwecja), a 
17 za Annemarie Moser (Austria).

PAP

Piłka nożna
Francja - Irlandia 2:0

W eliminacyjnym meczu pił 
karskich mistrzostw świata — 
82 (grupa II), Francja pokona 
ła w Paryżu Irlandię 2:0 (1:0). 
Bramki ^dobyli: Michel Plati- 
ni (10 min.) i Jacąues Zimąko 
(76 min.). Sędziował Lamo Cas 
tillon (Hiszpania). Widzów 
50 000.

W tabeli grupy II prowadzi 
Irlandia 5 pkt. w czterech spot 
kaniach przed Francją, która 
w dwóch meczach zdobyła 4 
pkt. (o-jz)

Żużel

G. Sterna i Unia Leszno zwyciężają

Nie lecząc się narażasz nie tylko siebie
Zmiana obyczajowości społeczeń 

siwa jest procesem ciągłym Do­
tyczy to także sfery życia seksu­
alnego. Zmieniły się zasadniczo 
poglądy na stosunki przedmałżeń 
skie Obserwuje się także wcześ­
niejsze dojrzewanie młodzieży

Zmiany obyczajowości obok 
cech pozytywnych, prowadzi też 
do zjawisk negatywnych, jak np 
orzypadkowe kontakty seksualne 
bez zaangażowania uczuciowego 
Nie jest tajemnicą że one właś­
nie są główną przyczyną zakażeń 
chorobami przenoszonymi drogą 
ołciową. a zwłaszcza kiłą i rze- 
żączką Przypadkowym kontak­
tom sprzyja oderwanie się od śro 
dowiska zwłaszcza migracja ludno 
ści ze wsi i małych miasteczek do 
dużych ośrodków przemysłowych, 
ruch turystyczny, częste wyjazdy 
służbowe Ogromną negatywną 
rolę Odgrywa nadużywanie alko­
holu. które uniemożliwia właści­
wą ocenę własnego postępowania

Współczesna medycyna dyspo­
nuje lekami które mogą skutecz 
nie wyleczyć kiłę i rzeżączkę Mu 
simy sobie jednak zdawać spra­
wę. że" szybkie całkowite wyleczę 
nie możemy uzyskać we wczes 
nym okresie choroby Długo trwa 
jąca. nie leczona choroba może 
spowodować wiele nieodwracal­
nych powikłań w narządach we­
wnętrznych

Pomimo, jak zaznaczyłam na 
wstępie zmian: obyczajowość, 
w świadomości wielu ludzi cho­

roby przenoszone drogą płciową 
są zakodowane jako coś wstydli­
wego. o czym się nie mówi Nie­
raz ukrywa się też dlatego przy- 
oadkowe kontakty przed lekarzem 
Jednakże ukrywanie dolegliwości, 
czy też ich bagatelizowanie,

prowadzi do późnego rozpoznania 
choroby i tym samym późnego roz 
poczęcia leczenia kiły lub rzeżącz 
ki, już w okresie powikłań

Szczególnie poważne skutki mo 
że spowodować nie leczona kiła 
u kobiet ciężarnych. Krętek bla 
dy w drugiej połowie ciąży prze 
nikać może z organizmu chorej, 
nie leczonej matki przez łożysko 
zakażając płód powodując jego 
zakażenie i niezdolność do życia 
albo wystąpienie zmian chorobo­
wych po urodzeniu, czy też w 
późniejszym okresie

U osób dorosłych nie leczona 
kiła może spowodować zmian? 
w centralnym układzie nerwo­
wym. układzie krążenia lub skó­
rze.

Zapobiegł takim powikłaniom

wczesne zgłoszenie się do lekarza 
leczenie i systematyczna kontro 
la zgodnie ze wskazówkami leki 
rza. Niezwykle ważne jest pow 
strzymywanie się w czasie leczenia 
i kontroli po leczeniu od picia 
alkoholu, który obniża efektyw 
ność leczenia.

Jak już wspomniałam, ważne 
jest jednoczesne leczenie partne 
rów seksualnych, którzy pomimo 
braku objawów we wczesnym 
okresie choroby mogą stać się 
źródłem ponownego zakażenia 
już leczonego chorego lub innych 
osób Osoby te, nie leczone, na­
rażone są jednocześnie na powi 
kłania, których przecież można 
było uniknąć. U kobiet ciężarnych 
ważnym elementem zapobiegają 
cym jest przestrzeganie badań se 
rologicznych krwi w pierwszej ' 
drugiej połowie ciąży, u pracują 
cych badania okresowe.

Reasumując można stwierdzić 
że współczesna medycyna jest w 
stanie uwolnić społeczeństwo od 
groźby chorób przenoszonych drc 
gą płciową, nie może jednak teg- 
uczynić bez odpowiedniej współ 
pracy wszystkich chorych, wyra 

■ żającej się czynną pomocą w od 
szukaniu i objęciu , opieką lekar 
ską źródeł zakażenia i kontaktów 
narażonych na zakażenie Właśc 
we zrozumienie tego może zapo 
biec także wielu tragediom osoh 
stym

Dr med. WALENTYN? 
MAZURKIEWICZ

Groźne pożary 
w gospodarstwach 

rolnych
Nieostrożność i. lekceważenie 

przepisów przeciwpożarowych, są 
nadal przyczyną groźnych w skul 
kach pożarów. Szczególnie dotkli 
we są ostatnio pożary w gospodar 
stwach rolnych. Ich przyczyny są 
różne. Najczęściej jednak można 
ich uniknąć przez zachowanie 
większej ostrożności. Szczególnie 
np. niepokojące są pożary spowo 
-lowane przez pozostawione bez 
opieki dzieci. Kilka dni temu do 
ragedit doszło w miejscowości 

Świniarsko, woj. nowosądeckie, 
gdzie bawiące się zapałkami dzie 
ci wznieciły pożar w stodole. 
Śmierć w płomieniach poniosła 
?-Ietnia Marta M. i 3-letni Tomasz 
S.

Ogień niszczy i tak niskie te- 
joroczne zbiory oraz cenne ma­
szyny i urządzenia rolnicze. W 
miejscowości Bolszyn Wielki, woj 
'pszczyńskie Spłonęła stodoła, a w 
hej przyczepa ciągnikowa, płody 
olne z 12 ha oraz urzą*dzenia roi 
liczę. Stratj’’ oszacowano na 

159 000 zł. Jeszcze groźniejszy w 
kutkach okazał się pożar, jaki 
niał niedawno miejsce w Przecz 
iie woj. gorzowskie. Ogień znisz 
zył częściowo budynek chlewm 
ależącej do miejscowej SKR, a 

v niej 120 sztuk trzody chlewne' 
urządzenia. Straty wynoszą 

około 1,8 min zł. (PAP)

Turniejem o memoriał M. Róża 
ka rozegranym w Gnieźnie, mło­
dzi żużlowcy Ostrovii, leszczyń­
skiej Unii i gnieźnieńskiego Star 
tu zakończyli mistrzostwa Wielko 
polski juniorów.

W decydującej rozgrywce mało 
doświadczeni zawodnicy wykaza­
li nadmierną nerwowość, która by 
ła przyczyną aż 6 upadków, na 
szczęście niegroźnych w skutkach. 
Kraksy i defekty wpłynęły ujem 
nie na poziom widowiska. Podob 
nie j‘ak na torze w Ostrowie, bez­
konkurencyjnym okazał się leszczy 
nianin Grzegorz Sterna który zdo 
był komplet — 15 pkt. wyprzedza 
jąc swojego kolegę klubowego —

Andrzeja Cichego (14 pkt.) i za­
wodników Startu — Mieczysława 
Kowalskiego (12 pkt.) oraz Piotra 
Podrzyckiego (11 pkt.).

Tegorocznym młodzieżowym mi 
strzem Wielkopolski został G. Ster 
na (Unia) — 44 pkt„ przed P. Pod 
rzyckim (Start) — 35 pkt., A. Ci­
chym (Unia) — 34 pkt. i T. Brillow 
skina (Start) — 33 pkt.

W klasyfikacji drużynowej pod 
opieczni trenera Zdzisława Do- 
bruckiego — żużlowcy Unii — z do 
robkiem 162 pkt zajęli zdecydowa 
nie pierwsze miejsce dystansując 
Start (130 pkt.) i Ostrovię (70 
pkt.). (jp)

Strzelcy Sokola w krajowej czołówce
Na strzelnicy we Wrocławiu 

odbyła się czwarta — ostatnia 
runda drużynowych mi­
strzostw Polski w strzelectwie 
śrutowym. W mistrzostwach 
kraju po raz pierwszy wystą­
piła drużyna Sokoła Piła. We 
wszystkich rundach młodzi 
strzelcy z Piły plasowali się w 
ścisłej czołówce.

W punktacji drużynowej 
skeetu Sokół zajął wspólnie z 
krakowskim Wawelem pierw­
sze miejsce, a w trapie, wy­
soką trzecią pozycję. W punk­
tacji indywidualnej wśród ko 
biet klasą dla siebie była 
wprawdzie zawodniczka war­
szawskiej Legii — D. Chytrow 
ska (134/15(Tpkt.), ale na trze­
cim, czwartym i piątym miej­
scu uplasowały się zawodnicz

ki Sokoła — I. Murańska 
(132/150 pkt.) D. Gawlikowska 
(132/150 pkt) i I. Głyda (131/150 
pkt.).

W skeecie juniorów zwycię 
żył reprezentant Sokoła — B. 
Tymczyszyn (134/150 pkt.), a L. 
Radzimski był trzeci. Wśród 
seniorów najlepszym z zawód 
ników dokoła okazał się W. 
Gawlikowski, który zajął je­
dnak dopiero szóste miejsce.

W konkurencji trapu J. Ko 
by liński, który utrzymywał się 
przez cały sezon w bardzo do 
brej dyspozycji zajął tym ra­
zem czwarte miejsce, a A. Ra 
dzimski, był szósty. Słabiej niż 
oczekiwano spisali się nato­
miast juniorzy, a najlepszy w 
zespole Sokoła — D. Rogalski 
był jedenasty, (wis)



Praca 0 Nauka 
Sprzedawczyni z kilku­
letnią praktyką potrzeb­
na do konfekcji. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 1652g.

46-»i.
e hts-

Teł. 22- 
1579g

Włoski kożuch damski
sprzedam. Os. Czecha 123
m. 38.

Kredens bufetowy, pal­
mę. Gwardii Ludowej 39 
m. 15 godz. li—18. 49686g

Metz 45 CT 1, lampę Wy

Krawcowa-krojczyni po­
trzebna na cały lub pół 
etatu. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 1654g.

1601g

Tokarz potrzebny zaraz.
Poznań, Nałkowskiej 15.
. '  47887g
Palacza przyjmę do o- 
grodnictwa, Andrzej Col- 
ler Luboń 3, ul. Nowiny 
2- 139 Ig
Pracownika na wtryskar 
kę przyjmę. Przeźmiero­
wo ul. Folwarczna 1 — 
„Autoantena”, autobus 
„102”, 1393g

Pracownia konfekcji lek­
kiej, przyjmie na dob-
rych warunkach,
we również

kraweo 
rencistki

— .przykrawacza — przy- 
krawaczkę. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 ila 

47866g

Korepetycje z matematy 
ki, fizyki, techniki ciepl 
nej. Tel. 756-59 48824g

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 46981g

Kupno 0 Sprzedaż
Szafę powojenną trzy-
dizwiową kupię. Oferry 
„Prasa’ Grunwaldzka 19 
dla 49137g.

Sprzedam belki drewnia­
ne, długość 4 mtr. po­
chodzące z rozbiórki, na­
dające się do przetarcia 
na deski. Informacja Ku­
biak, Półwiejska 12 m. 4
godz. 19—20. 1301g

Futro, łapki karakułowe, 
czarne, l«»żuch damski, 
męski — nowe. Niemce­
wicza 12. 47319g

Srebrne świerki, tuje, 
łowiec, modrzewie sprze­
dam. Komorniki Nowa 
2. 48676g

Ciągnik fabrycznie no­
wy T 25 A 2. ładowacz 
Tur 1, nowy, piłę taśmo 
wą do drzewa, średnica 
60 mt, sprzedam. Gierłą- 
towo 10, koło Nekli.

12l2g

Sprzedam 
kredens, 
growiec

tanio l 
jasny dąb

bufet.

Skocka 9,
20-014 po godz 19

Wa- 
. tel 
48217g

Ciągnik RS-09 z przyczep

skową 
nową 
20-24-24,

RFN fabrycznie 
sprzedam, tel 

1197g

Sprzedani ciągnik C-355 
oraz C-330 w . częściach
Lutol Suchy 
Brójec, woj.
(trasa E-8).

56, 66-304
gorzowskie 

1216g

Sprzedani siewnik zbożo 
wy ciągnikowy zawiesza 
ny 3 metry szeroki. Ze­
non Strugała Sląskowo 
45, 63-930 Jutrosin, woj. 
leszczyńskie. 1217g

Sprzedam gramofon ,Da 
niel” stereo Hl^Fi (deck) 
gwarancja. M. Nowaczyk 
Września, ul. 
19.

Sprzedam samochód Star 
28 wywrotkę, silnik, ka­
binę do Stara 28, skrzy­
nię ładunkową nową. O- 
glądać niedzielę ul. Drób

Pokój 2-oso>bowy 
mężczyzn wynajmę 
67-38-90.

dla

1401g

nika 31 1591g

Sprzedam samochód Star 
25, przód przerobiony na 
Stara 28. samowyładow­
czy. Oglądać niedziela ui.

Pokój wynajmę, al. Mar 
cinkowskiego nr 11 m. +9 
wejście F po godz. 15.

1690”

Sprzedam willkę lub wy­
dzierżawię Wolsztynie, 
Oferty „Prasa” Grunwa] 
dzka 19 dla 1470g.
Sprzedani dom nowy, wy 
soki parter. Głogów 
skrytka pocztowa 9.

1288g

Lampy, kinkiety, abażu­
ry, klosze. przewody 
elektryczne, kontakty, ta 
blice zabezpieczenia oraz 
szyny do firan t osłona

Przeprowadzki.
mebli, pianin,

przewóz 
tel.

4ś584g

mi poleca pawilon
Warszawska róg Michała.

48023g

Układanie mozaiki par­
kietowej — posiadam m# 
teriał. cyklinowanie. tal. 
67-50-79. A. Płatek. l*Hg

Dąbrowskiego 
426-55.

tel. 
1592g

Sprzedam Fiata 126p, tel.
790-304 1455g

Warszawę górnozaworową 
sprzedam. Luboń 3, ul. 
Skóry 8. 48U65g

Silnik 190 D kompletny.

>zawę 204 
780-656.

Szyby i 
geot 504. 
motuły..

reflektory Peu-

48085g

0 Samochodu
Warszawę 204 na c: 
sprzedam, tel. 33-3B-40 

1602g

Fiata 126p, 650-S — listo­
pad 79 sprzedam, tel. 
568-30, 1708g

Sprzedam Zuka skrzynio
' ' wego po kapitalnym ze-

ką i ładowaczem sprze­
dam. Gorzów Wlkp . Zyt 
nia 1. 1218.’

moncie. Poznań ul Bru 
na 50. 1213g

48137g

Samochód Ził sprzedam 
Sreni — Psarskie, nr do 
mu 110 4816-lg

Volkswagena Passat com 
bi sprzedam. Tel 659-72. 

48246g

Zastawę UOOp sprzedam. 
Ul. Pasterska 10 48295g

Mercedesa 230 sprzedam, 
tel. +29-63. 1355g

Sprzedam
MCC-10 w dobrym 
i pług 5-skibowy 
orywkowy. Józef 
ska Pięczkowo, 
Witowo.

młocarnię
stanie 

pod- 
Gałę- 
63-025 
1219g

Fiata 126p kupię. Oferty 
..Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 1578g

Sprzedam Fiata 125p-1500 
rocznik 1975 grudzień 
Parking ul. Jerzego oo 
godz .16. 103lg

Gniezno, i 
ni a nowe 
zamienię 
kuchnią, 
Poznaniu,

0 Lokale
2 pokoje, kuch 

> budownictwo
na pokój 
kawalerkę 
tel. 66-56-61.

z

46992g

4- Dnia 25 października 1980 roku po długiej 
I i ciężkiej chorobie zmarła nasza kochana
ciocia, przeżywszy lat 79

t Dnia 26 października 14180 roku zmarł nagle 
mój najdroższy mąż, ukochany ojciec, teść 

dziadek, zięć i brat

ANNA GRAJEWSKA
Pogrzeb odbędzie

13, na cmentarzu na Miłostowie.
się w piątek 31 bm. o godz.

MARIAN DUDZIAK
były więzień obozu Mauthausen-Guzeri, 

członek ZBoWiD-u.

W smutku pogrążona Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz 
12. na cmentarzu miłostowskim.

ul. Kniewskiego 29 m. 12.
siostrzenłca i rodziną

l»40g

4- Dnia 27 października M80 roku zmarł opa- 
• trzony Sakramentami św. mój najukochan-

śz.y mąz, brat i wujek, śp.

W głębokim smutku i

ul. Akacjowa S m. 2
Autobus odjedzie sprzed 
o godz. 10.45,

STEFAN WLAŻLAK
ppor. rez. powstaniec wielkopolski, o(t«nacxo-
ny Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia 
Polski i Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym,

Pogrzeb odbędzie się w piątek >1 bm. o godz. 
14'30 na cmentarzu winiarskim.

W smu t k u pog r ążone
żona i siostry

ul. Obornicka 135 m. 4. 16Ug

żalu pogrążona 
żona z rodziną

domu żałoby
2159-U3

Dnia 27 października 1980 roku zmarł w wie­
ku 52 lat. śp.

ZENON TADEUSZ MALICKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz 

1S.M im emenławwi na Starołęce.

tona i córka z rodainą

ul. Szamotulska 41 m. 1.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
^28. październik^ 1980 roku znrarł mój m;- 
drMsgy mąż',’ n^z kochańy Vjćieć. brat, szwa­

gier i wujek, przeżywszy '63 lata

CZESŁAW NAPIERAŁA
Meza św. pogrzebowa i pogrzeb odbędzie się 

w piątek M bm. o godzi 10.30 w Pniewach.

W smutku pogrążona

żona x i rodziną

Konin k. Lwówka. 1651g

Z głębokim żalem zawiadamiamy. dnia
29 października 1980 roku zmarł namaszczony 
Olejami św mój najdroższy mąż, ojciec, teść 
i dziadek

STANISŁAW ZYTKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się 

10 30 na cmentarzu na
w piątek 31 bm. o godz. 
Gór czynie.

W smutku pogrążona

aro

żona z rodzina
- 16W

4- Dnia 25 października 1980 roku zmarłą na- 
' gle nasza kochana matka teściowa, bab­
cia i prababcia lat 82. śp.

KONSTANCJA GAŁGANEK
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz 

8.10 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

ul Głazowa 16. 2154-U3

Z głębakim żalem zawiadamiamy, że dnia 
26 października 1980 roku zmarł mój najdroż­
szy mąż, nasz ukochany tatuś teść, dziadziuś, 
brat, szwagier i wuiek

ALOJZY STANKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz.

14.30 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążona
żona x rodnaną

Prosimy o nieskładanie kondolencji 
ul Kassyusza 9 m. 6. Ióó9g

4- Dnia 28 października 1980 roku, zmarł po 
• ciężkiel chorobie opatrzony Sakramentami 
św. nasz dfogi i ukochany mąż. ojciec, teść 
i dziadek śp.

KAZIMIERZ UCIECHOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm o godz 

14 na cmentarzu parafialnym przy ul. Lutyc- 
kiej.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Nad Wierzbakłem 14 m. 2 
Autobus odjedzie sprzed 
o godz 13 15

• rrrskłr danie

domu żałobt’

1695g

Kupię własnościowe M-2 
w nowym lub starym bu 
downictwie. Oferty ,,Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
47833g.

Poszukuję lokalu na war 
sztat krawiecki, najchęt­
niej Os. Plewiska. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 48840g.

M-2 Winogrady własno­
ściowe sprzedam. Oferty 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 1502g.

Leszno ~ zakład fryzjer­
ski lub lokal wyłączony 
kupię. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 1576g

O Nieruchomości
pr zed ani dom piętrowy

Gnieźnie wolnym.
większym mieszkaniem po
kupnie. Oferty ., 
Grunwaldzka 19 
47288g.

dla

Kupię działkę ogrodniczą 
do 20 km od Poznania.

waldzka 19 dla 1622g.

Mani do sprzedania do- 
mek z ogrodem, 17 km 
od Ostrowa Wlkp.. cena 
do uzgodnienia. Joanna 
Kinas Przygodziczki 69, 
63-510 Mikstat. 1237g

A Dnia 28
I ciężkich 
wa, babcia

Msza ŚW.

Zguby 0 Różne
Zaginął w okolicy parku 
na Sołaczu wilczek brą­
zowo - czarny. Zwrot za 
wynagrodzeniem. Telefon 
66-52-45. 167>g
sprzedam własnościowy 
pawilon gastronomiczny 
(rożen) lub wezmę współ
nika. Oferty 
Grunwaldzka 
889g.

..Prasa”
19 dla

Zlecę budowę domku 
jednorodzinnego zaraz. 
Wiadomość Poznań Szcze-
pankowo 132. 15«g

Cyklinowanie podłóg, u- 
kładanię mozaiki Łago- 
dzki tel. 204-700 47055g

Taksometry radzieckie 1 
szwedzkie, przerabia, na­
prawia, termin do 30 dni', 
gwarancja półroczna. Za 
kład Mechaniki Precyzyj 
nej. Kucharski Mikołaj 
85-431 Bydgoszcz, ul. Ka­
librowa 14. Dzielnica Oso 
wa Góra, tel. 217-340 d 
godz, 6 do 22. 48212g

Skutecznie usuwa łupież 
na głowie, -zapobiega wy 
padaniu włosów, regene­
ruje włosy zniszczone Li 
stówska Gabinet Kosme­
tyczny Poznań ;el. 
20-95-30. 4B339g

października 1980 roku zmarła po 
cierpieniach nasza siostra, teścio-

przeżywszy lat' 73

HELENA STĘSIK
z domu Majchrzak

pogrzebowa odprawiona zostanie w
piątek 31 bm. o godz. 14 w kościele Matki Bo­
skiej Częstochowskiej, pogrzeb o godz. 15 na 
cmentarzu naramowickim.

STANISŁAW KOWALCZYK

W smutku pogrążona

Msza św. pogrzebowa odbędzie się w pląiek 
31 bm. o godz. 115, pogrzeb o gódz. 146, ńa 
cmentarzu parafialnym w Zabikowie.

4- Dnia 28 października 1980 roku sanarł nasz 
I najukochańszy ojciec, teść, dziadek 1 pra­
dziadek, śp

brat z rodziną
169 3g

1663g
RODZINA

KOMUNIKATY
DYREKCJA REJONOWA KOLEI PAŃSTWO-
MYCH w 
zwiększenie 
sie Święta 
odciążenia 
podróżnym

Poznaniu przewidując znaczne
przejazdów pasażerskich w okre- 
Zmarlych informuje, że dla 

kas biletowych oraz ułatwienia 
nabywania biletów, w odstępstwie

cd obowiązujących przepisów na czas 
w prowadza

ROZSZERZONY TERMIN
PRZEDSPRZEDAŻY 

na przejazdy do 100 km 
Przedsprzedaż biletów na 

wadzona będzie przez kasy

ten

BILETÓW 
w jedną stronę, 
te przejazdy pro- 
biletowe w okre-

sie od 29 października do 4 listopada br. r.a 
każdy wybrany dzień w godzinach ustalonych 
przez poszczególne stacje, a podanych do wia­
domości w gablotach ogłoszeniowych.

Na przejazdy powyżej 100 km bilety naby­
wać można zawsze na 30 dni przed zamie­
rzonym przejazdem również W wyznaczonych 
okresach.

Poza tym kolejowe kasy biletowe prowadzą 
sprzedaż biletów jednorazowych na zamówie­
nia składane przez zakłady pracy, szkoły, jed­
nostki wojskowe lub inne instytucje.

Wszystkich podróżnych zapraszamy do ko­
rzystania z tych form zakupu biletów.

Równocześnie wszystkich podróżnych infor­
muje się, że w związku ze Świętem Zmar­
łych uruchomione zostaną niektóre 
pociągi dalekobieżne sezonowe jak również 
pociągi miejscowe — kursujące normalnie tyl­
ko w dni robocze.

Szczegółowych informacji w tym zakresie 
udzielają podróżnym na stacjach wydzielone 
punkty informacji kolejowej lub kasy bilc-
to we. 3252-K1
WIELKOPOLSKIE ZAKŁADY GAZOWNIC
TWA GÓRNICTWA NAFTY i GAZU i n-
formują mieszkańców ul. ul. Plac Po"
s tańców Wlkp. 3, 5, 6, 7, 8, Małoszkolna,

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
23 października 1980 roku przestało bić ser­

ce w 28 wiośnie życia naszego najukochań­
szego -jedynego syiia, nigdy niezapomnianego 
do końca naszych dni życia, śp.

Luboń 3 ul. Poniatowskiego 13, W92g

A Dnia 27 października 1980 roku, zasnęła w 
I Bogu ukochana matka, teściowa i

Rzeźnieka, Ogrodowa, Piekarska w Rogoź­
nie, że w dniu 30 października 1980 roku 

ZOSTANIE WYŁĄCZONA
SIEC GAZOW A ŻELIWNA 

oraz WŁĄCZONA 
NOWO UŁOŻONA SIEC GAZOWA STALOWA 

z przyłączami.
Każdy z użytkowników gazu winien włas-. 

nym kosztem i staraniem wykonać instalację 
gazową wewnętrzną zgodnie z obowiązujący­
mi przepisami, uwzględniając zalecenia zawar­
te w protokołach przeglądów wewnętrznych 
instalacji gazowych i przyłączy sporządzonych 
przez komisje w miesiącach marcu i kwietniu 
1980 roku.

Wykonawstwo bądź remont istniejącej in­
stalacji lub przełączenie ze starej na nową sieć 
dokonać może warsztat instalacyjny lub osooy 
posiadające uprawnienia na ■ warunkach usta-

WIESŁAWA
Pogrzeb odbędzie 

9 na cmentarzu na

SMYKOWSKIEGO
się w piątek 31 bm. o godz. 
Miłostowie.

W ciężkim smutku pogrążeni
rodzice

Prosimy o nieskładanie kondolencj-i

Os. Wielkiego Października 9 m. 8.
OH

Dnia 28 października 1980 roku, zmarła 
krótkich lecz ciężkich cierpieniach

STANISŁAWA NOWAK
lat 82

Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o god 
10 na cmentarzu w Buku.

PRZYJACIELE

Poznań, ul. Berwińskiego 1 m. 8. 1595g

.l Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 26 października 1980 roku zmarł nagle w 
wieku 46 lat. mój najdroższy mąż, ojciec, zięć, 
brat, wujek i szwagier

KAZIMIERZ HOSSA
Pogrzeb odbędzie się w piątek >1 bm. o godz. 

8 00 na cmentarzu Miłostowo.

Strapione

żona, córka i rodzina

Os. Oświecenia 84 m. 1. 1713g

tZ głębokim żalem źawiadąmiamy że w
dniu 25 października 1980 roku w wieku 82 

lat zakończyła swoje pracowite pełne poświę­
cenia życie nasza ukochana matka, teściowa 
siostra, najtroskliwsza babcia i prababcia,

KONSTANCJA SCHWANKE
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz, 

11.50 na cmentarzu janikowskim.

W nieutulonym smutku pogrążona

przeżywszy lat 79
babcia, lonych z dostawcą gazu. 3255-K1

MARIANNA REJMAN
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. 

14, na cmentarzu winiarskim przy ul. 
chowskiego

o godz. 
Wojćie-

W smutku pogrążona

1475g

WIELKOPOLSKIE ZAKŁADY GAZOWNIC­
TWA i GÓRNICTWA NAFTY i GAZU w Po-
znaniu zawiadamiają odbiorców gazu
ziemnego, że: w miastach Gostyń, Kórnik 
1. W dniu 3 listopada br. — nastąpi: 

ZMIANA ZAPACHU GAZU.
2. W dniach 3 — 4 listopada br. — 

prowadzone:
PRZEWONIENIE GAZU.

J. Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 27 października 1980 roku zmarła w Bogu, 
naszą najdroższa mama i babcia przeżywszy 
lat 90, śp.

z domu Głowacka
ANTONINA KUBCZAK

24 października 1980 roku opuściła 
przeżywszy lat 91, opatrzona Sakra- 

św., nasza najdroższa, ukochani

Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o go 
11, na cmentarzu Miłostowo.

Dnia 
nas, 

mentami
pełna dobroci i poświęcenia mateczka, babunia 
i prababunia, śp.

STEFANIA ŻELICHOWSKA
z domu Rakowska

Pogi-zeto odbędzie się w 
o g-b’dz. 10.10 na cmentarzu

piątek 31 bm 
j uńik o wsk im.

W smutku pogrążona
R O D Z I N A

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 1629g

J. Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 26 października 1980 roku zmarła po krót-
kich 
strą,

cierpieniach nasza kochana mama, 
teściowa, babcia i prababcia, śp.

TEODOZJA KRZYCKA
z domu Figlarz

Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz. 
i. na cmentarzu junikowskim.

będzie

Przewonienie gazu ziemnego prowadzone jest 
dla celów sprawdzenia szczelności sieci gazo­
wej oraz wyczulenia mieszkańców na zapach 
gazu.

Intensywność zapachu gazu będzie silna i bę­
dzie występowała w momencie włączenia od­
biorników gazu.

W związku z powyższym, o nieszczelności 
instalacji gazowej decyduje pojawienie się za­
pachu gazu ziemnego w pomieszczeniach bu­
dynku przy wyłączonych odbiornikach gazo­
wych. ;

Przypominamy administratorom i właścicie­
lom nieruchomości o obowiązku kontroli 
szczelności instalacji gazowej zgodnie / rozpo­
rządzeniem Ministra Gospodarki Terenowej 
i Ochrony Środowiska z dnia 20 lutego 1975 r. 
publikowanym w;Dz. U. nr 8 z 19 marca 1975 r.

Kontrolę tę prosimy prowadzić w wyżej po-
danym okresie przewonienia gazu. 3103-K1

tW dniu 25 października 1980 roku rozsiał 
się z tym światem po krótkich lecz cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami, 

św. nasz ukochany ojciec, teść dziadziuś i pra­
dziadek przeżywszy lat 86, śu

JAN KACZMAREK
były ppor. Powstania Wlkp. odznaczony Krzy­
żem Walecznych Wlkp. Krzyżem Powstańczym, 

Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia 
Polski.

Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz. 
12.30 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążoną

Prosimy o nieskładanie 
'ul. Masztalarska 8 m. 2 
dawniej: ul Rycerska 21

kondolencji

m, 9.

ui Biała 1 m. 9, dawniej Kościelna 48.
1283g

X Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 25 października 1980 roku zmarł po długich 
cierpieniach, przeżywszy lat 57, namaszczony 
Oiejarpi św mój najdroższy mąż^. ojciec, syn, 
brat, teść szwagier i wujek

STEFAN BĄCZYK
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz 

13.50 na cmentarzu janikowskim.

Zona z rodziną

Ppósimy o nieskładanie kondolencji
ul. Calliera 8B. m. 8

W smutku pogrążona
Autobus odjedzie sprzed domu żałoby 
o godz 1130. 1332*

Szamotuły, Wojska Polskiego 10
Dom żałoby: Poznań, ul. Swoboda 64a, m.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, > że dni." 
28 października 1980 roku odszedł od nas na 
zawsze po krótkich i ciężkich cierpieniach

MD

Z 
29

sp

głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
października 1980 roku zmarł w wieku 74 
nasz kochany mąż, ojciec, teść i dziadek,

KSAWERY KARASIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz

na cmentarzu parafialnymi 
W smutku pogrążoną

Zabikowie^

RODZINA
- 17Ó2 ;

przeżywszy lat 
teść i dziadziuś

53. najukochańszy tatuś

dr JANUSZ ZIELIŃSKI

Pogrzeb odbędzie się w piątek 31 bm. o godz.
13.39 cmentarzu komunalnym w Sulech o-

W smutku pogrążoną
RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji
SW"T.T11W«IWi

16*)g
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Zenobii

Czwartek Słońce: 6.43—16.28

Spotkania z „Solidarnością"

| "teatry Mnóstwo spraw ważnych
WIELKI — g. 17, 20 Gościnne wj 

Stępy Eestrady: „S tyłu sklepu”.
MUZYCZNY — g. 19 „Gondoli- 

rzy”.
POLSKI — g. 19 „Baba dziwo”
NOWY — g. 18 „Rewizor”.
TEATR ÓSMEGO DNIA — g. 20 

„Ach, jakże godnie żyliśmy”
* * *

KLUB ROZRYWKI „BROWAR” 
— g. 20 „Od dixielandu do disco”.

( KINa"'""")
CHODZIEŻ Noteć: „Niebieskie 

kołnierzyki” (amer.), „Przygoda 
arabska” (ang.).

CZEMPIŃ: „Olimpiada 40” (poi.)
GOSTYŃ: „Wyrok śmierci” (poi 

ski).
GNIEZNO Lech: „Zawód repor­

ter” (wł.).
GRODZISK: „Kobieta i kobie­

ta” (poi.).
JAROCIN: „Akwanauci” (radź ) 

,„Afera Concorde” (wł.), „Śniada­
nie na biwaku” (poi.).

. KALISZ Kosmos: „Powrót do 
domu” (amer.); Stylowe: ..Przy­
pływ uczuć (fr.), „Przygody Ge 
rarda” (ang.); Syrena: „Super 
express w niebezpieczeństwie” (ja 
poński), „1 ty zostaniesz Indiani­
nem” (poi.).

KĘPNO: „Ale kino” (amer.). 
KŁODAWA: „Rewolwer” (wł.).
KONIN Centrum: „Wódz Indian 

— Tecumseh” (NRD), „Constans” 
(poi.); Górnik: „Nosferatu — 
wampir” (RFN), „Przygoda arab­
ska” (ang ).

KROTOSZYN: „Manhattan” (a- 
merykański).

LESZNO: „Nosferatu — wampir” 
(RFN), „Pierścień księżnej Anny” 
(poi.).

NOWY TOMYŚL: „Rewolwer” 
(WŁ), „Snieżyczka i Różyczka” 
(NRD).

OBORNIKI: „Godziny grozy” 
(ang), „Pięlaszek i Robinson” 
(ang)-

OBRZYCKO: „Chiński syndrom” 
(amer.).

PIŁA Iskra: „Powodzenia sta­
ry” (fr,); Sokół; „Dora nada,je” 
(węg.).

PLESZEW: „Corleone” (Wł.).
PNIEWY: „Colargol zdobywcą 

Kosmosu” (poi.), „Zabójstwo chin 
skiego maklera” (amer.).

RAWICZ: „P.S.” (NRD).
SŁUPCA: „Drogi papa” (wł.), 

„Błękitna płetwa” (auśtral.).
SYCÓW: „Telegram za zalicze­

niem” (radź.).
SZAMOTUŁY: „Dziewczyna znad 

jeziora” (czech ). „Dwaj Indzie i 
miasta” (fr.).

ŚREM Klubowe: „Wdowieństwo 
Karoliny Zasler” (jug.); Słonko: 
„Przypływ uczuć” (fr.k „Salwy z 
Marusii” (meks.).

ŚRODA: „Porwany przez In­
dian” (NRD).

TRZCIANKA: „W pustyni i w 
puszczy” (poi), „Idealna para” 
(amer.).

TUREK: „Dziedzictwo” (ang.), 
„Awantura o Basię” (poi.).

WAŁCZ WOK: „Dzięki Bogu, 
już piątek” (amer.).

WRONKI: „Wujaszek Marin mi 
liarderem” (runi.).

WSCHOWA: „Prywatne piekło” 
(mer.).

ZŁOTÓW: „Utracona cześć Ka- 
‘atzyńy Blum” (RFN). „Roman­
tyczna Angielka” (ang.).

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia; 
9 Cztery pory roku; 11.25 Nie­
zapomniane stronice: ..Huragan” 
— pow.; 11.40 Tu Radio Kierów 
ców; 12.25 Mozaika polskich me 
lódii; 13,01 Przeboje świata; 13.20 
Śaksofonista B Maupin: 13 40 Ką 
cik melomana; 14 Studio „Ga­
nia”; 15.55 Człowiek i środowis 
ko; 18 Muzyka i aktualności; 
17 „Polemiki” — program public.- 
muz.; 17.30 Radiokurier; 18 And 
publicystyczna: 18.33 Koncert ży 
czeń; 19.25 Panorama polskiej 
piosenki; 19 40 Rytmy Andaluzji; 
20.05 Wieczór w Studiu „Gama”; 
21.15 Przeboje z Interstudia: 22.23 
Opole na muzycznej antenie: 23 
Wita Was Polska. . -•

Wiadomości: 0.01, 1, 2. 3. 5, 9. 
10, 11, 12 05, 15, 19 20, 21, 22.

PROGRAM II: 8.35 Dialogi i zbli 
żenią: 9.30 Problemy kultury fi­
zycznej; 9.40 Tu Radio Moskwa; 
1Ó Kronika kulturalna; 10.15 Wier 
sze E. Kruka: 10.30 z nagrań 
Zoota Simsa; 10.40 Nie ma mar- 
einesu; H Recital skrzypka H. 
Szerynga 1 pianisty C. - Reinera; 
11.35 Poradnia rodzinna; 11.40 Mu 
zyka spod strzechy; 12 05 Od mi 
niatury do uwertury; 12.25 M. Kar 
łowicz: „Powracające fale” poe­
mat symf. op. 9; 12.55 „Laura”
— gra T. Szukalski: 13 Ludzie 
te społecznym mandatem: 13.10 
Operowe tercety i kwartety: 13.38 
Ze wsi i o wsi; 13 51 Sonata 
g-rroll: „Z diabelskim trylem” G. 
Tarfiniego; 14.10 O zdrowiu dla 
zdrowia; 14.25 MuzMka Mendels­
sohna; 15.20 Popołudnie dziew­
cząt i chłopców: 16 Klasycy mu­
zyki rozrywkowej — I. Berlin; 
16.10 Muzyka polska XX wieku; 
16.40 „Piraci z dalekich mórz” — 
opow ; 17 Impresje jazzowe: 17.20 
Widok z dołu;- 17.40 Rep. literac 
ki: „Głogówek”; 18 Stołeczne 
aktualności muzyczne; 18.25 Ple 
biscyt Studia .Gama”: 18.40 Sla 
dem inwestowanych miliardów; 
19 Laureaci Konkursu im. H. Wie 
niawskiego; 20 Magazyn turys­
tyczny; 20,20 Musica polonica no­
ra; 21 Bela Bartok; Sonata na

Międzyzakładowy Komitet 
Założycielski Niezależ­
nych , Samorządnych

Związków Zawodowych „Sol; 
darność” w Ko-ninie zrzesza 
przedstawicieli ponad trżydzie 
stu ■ zakładów województwa. 
Kierują komitetem — Grze­
gorz Matyjaszczyk z „Elektro 
budowy”, Ryszard Białkowski 
z „Enfergóbloku”, Jacek Wań- 
czura z FUGO i Józef Wojta- 
iikow z „Elektrowni „Pątnów” 
)d niedawna koniński MKZ 

ma siedzibę przv ul. Bydgó- 
-kiej 6/13 (tel. 240-56).

„Solidarność” pdwstała naj- 
)ie>rw 'w Fabryce Urządzeń 
Górnictwa Odkrywkowego w 
Koninie. 13 września wole 
wstąpienia do tego związku 
zgłosiło 1 600 pracowników spo 
śród 3 150 zatrudnił,mych. Qd 
noczątku prawidłowo układa- 
!y się je to stosunki-z dyrek- 
■ją zakładu, którą Komitet Za 
kżycielski informował o 
swych ważniejszych pc-stano- 
rieniach. Mógł korzystać z ta 
blicy ogłoszeń. a później tak­
ie z radiowęzła i oowiełacza. 
Umożliwiło to poinformowa­

Poznańskie

Komu najpierw dać mieszkanie
Mieszkań brakuje nie od 

kilku miesięcy czy lat, bo od 
dawna długa jest kolejka ocze 
kujących na własne M, Teraz 
jednak szczególnie? wyraziście 
dał o sobie znać niedostatek 
mieszkań, w budowie których 
narosły zaległości. Także w Po 
znańskiem. W samym tylko Po 
znaniu, by zadowolić wszy­
stkich oczekujących na przy­
dział lokalu, trzeba by obec­
nie oddać od razu do użytku 
około 45 000 mieszkań! Tym­
czasem rocznie budowlani prze 
kazują nie więcej jak... 5000.

Mało skuteczne były dotychcza­
sowe próby zaradzenia tej sytua­
cji. W budownictwie mieszkanio­
wym zaznaczył się wyraźny za­
stój nieomal, we wszystkich mia­
stach i gminach Poznańskiego. Do 
tyczy to zwłaszcza wielorodzinrię- 
go. Podejmuje się więc obecnie 
różne starania, by choć nieco 
zmniejszyć owe straty. Szansę upa 
truje się m. in. w rozwijaniu bu 
downietwa zakładowego — głów

Centrum zdrowia
i kultury w Dolsku

Po trzymiesięcznym zagospo 
darowywaniu oddano wczo­
raj -do użytku mieszkańców 
Dolska (Poznańskie) wiejski o_ 
środek socjalno - kulturalny. 
Zbudowany kosztem prawie 
16 milionów złotych, jest kolej 
ną placówką powstałą ze spo­
łecznych złotówek wpłacanych 
na Narodowy Fundusz Ochro_ 
ny Zdrowia.

Są tam 4 gabinety lekarskie 
fogóinv, dla dzieci zdrowych i 
chorych, stomatologiczny); jest 
laboratorium analityczne, 
część socjalna. Bazę służby 
zdrowia poszerzył też zaadapt0 
wany stary ośrodek. W nim 
mieści się gabinet ginekologicz 
ny i fizykoterapeutyczny. Po­

2 fortepiany i instrumenty per­
kusyjne; 21.40 M. Ravel: Valses 
nobjfis ęt sehtimentales; 22 Pro­
menada — przegląd wydarzeń kul 
turalnych za granicą; 22.30 Wier 
sze Julii Hartwig; 22.40 Pisze, 
więc jestem; 23.10 Muzyka W. 
Byrda; 23.35 Co słychać w świe­
ci?; 23.40 Jazz na dobranoc.

Wiadomości: 4.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
11.30. 18.30. 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Za kierow­
nicą; 8.40 Co kto lubi; 9 „Na­
stępny do raju” — pow.; 9.M 
Skaldowie wczoraj i dziś; 9.30 
Prosto z kraju — aud. public.; 
9.45 Mała poranna muzyka; 10.35 
Kiermasz płyt wytwórni Jugoton; 
11 Pow. w wyd. dźw.: „Syberia”; 
11 30 Powracający temat — „Chmu 
ry”; 12.05 W tonacji Trójki; 13 
Powtórka z rozrywki; 13.50 „Pa 
łeczka” — pow.; 14 Dziecięce 
arćydzieła Mozarta; 15.05 „Serc 
nada dla miasta.” z nowej płyty 
M. Urbaniaka; 15.30 Przypomi­
namy brzmienie Tamla Motown; 
16 Aleksandra z Tańskich Tarczew 
ska: „Historia mego życia”; 16.15 
MuzykobranieJ 16.40 Etepprtaż li­
teracki; 17.05 Muzyczna poczta
UKF: 17.40 Wszystkie drogi pro 
wadzą do Nashville; 18.10 Poli­
tyka dla wszystkich: 18.25 Czas 
.relaksu; 19 „Miedzy funkcją a
fermą’'; 19.20 Gra kwartet M.
Walarowskiego; 16.35 Opera H. 

nie o celach i zasadach działa 
nia związku. Poczynania te nie 
zakłóciły rytmu prudukcji — 
zadania września zakład wy­
konał w 101 procentach.

Inaczej było w Kopalni Wę 
gla Brunatnego „Konin”. Mi­
mo zarzutów stawianych sta­
rym' związkom, decyzję jaki 
związek zawodowy ma dzia­
łać w kopalni postanowiono 
powziąć w wyniku plebiscytu 
Wybrano 500 delegatów zało­
gi — każdy z nich reprezento 
wał 13 górników. 22 paździei 
nika po południu zebrali się 
oni w „Oskardzie”. W spotka 
niu uczestniczyli przedstawicie 
le Zarządu Głównego Związku 
Zawodowego Górników, repre 
zentańci „Solidarności” z ko­
palni „Bełchatów” i Wrocła­
wia. Po burzliwej dyskusji od 
było się głosowanie. Sue śród 
436 ważnych głosów za dr’tyeh 
czasowymi związkami opowie 
działo się 13 delegatów.

W wielu zakładach od począ 
•ku- przedstawiciele „Solidar­
ności” współpracują z dyrek- 
cjami. Soorabyczńe nieporozu

nie w fabrykach, które muszą za 
pewnie mieszkanie kadrze specją 
listów oraz mają wielu pracowni 
ków latami już oczekujących na 
przydział.

O tym właśnie dyskutowano 
ostatnio w śrędzikim „Hor- 
texie” z przedstawicielami 
władz wojewódzkich. Padło 
wiele słów krytyki pod ich ad 
resem z powodu opieszałego 
budownictwa, w tym mieście i 
nie dotrzymania obietnic prze­
kazywanych załodze przetwór 
ni. Ustalono ostatecznie — po 
dejmując wspólne decyzje — 
że „Hortex” otrzyma daleko 
idącą pomoc w rozwiązywaniu 
pro blemó w mieś żk ani o w y c h 
już w przyszłym roku. Podob­
nie uczyniono w Odlewni Żeli 
wa HCP w Śremie.

Również w innych zakła­
dach Poznańskiego dyskutuje 
się obecnie o możliwościach 
szybszego zaradzenia niedostat 
kowi mieszkań dla załóg.

(bop)

prawi to możliwości dolskiej 
służby zdrowia — tym bar­
dziej. że przygotowano również 
mieszkania dla lekarzy i pra 
cowników medycznych.

Z Ośrodkiem sąsiaduje no­
we przedszkole, dwuoddzialo- 
we dla 60 dzieci. Z myślą natc 
miast o kulturalnych potrze­
bach mieszkańców gminy przy 
gotowano w nowej placówce 
sale widowiskową i klubową. 
Jest.też izba regionalna, sa po 
mieszczenia dla pracowni fo­
tograficznej i plastycznej. To 
dużo, zważywszy że do tej po 
ry mieszkańcy gminy Dolsk 
mogli korzystać jedynie z bi­
blioteki. (len)

Purcella: „Dydona i Eneasz”; 
19 50 „Następny do raju” — pow.; 
20 Mini-max; 20.45 Dialogi filo­
zoficzne/G. Leopardiego; 21 Re­
miniscencje muzyczne; 22.08 Gra 
Adam Makowicz; 22.15 Blues wczo 
raj i dziś; 22.45 Na organach gra 
Jimmy Smith; 23 Album poezji 
jugosłowiańskiej; 23.05 Między 
dniem a snem.

Wiadomości: 6.15, 7, «, 10.30, 1«, 
15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: R Piosenki R. 
Olewicza; 8 10 R-TV Szkoła Sied 
nia dla Pracujących — Jęz. pol­
ski, sem. I: „Trwałe wartości li 
teratury Odrodzenia”; 8.25 R. 
Schumann: Uwertura h-rnoll op. 
136 (stereo); 8.35 Kształt miłości: 
„Czy to właśnie miłość?”; 9 Dla 
kl. III—IV (jęz. polski): „Niedzic 
la na wsi”; 9.25 Romantyczne mi 
niatury kameralne (stereo); 10 
Dla kl. VIII (geografia): „W po 
rze indiaiiskiego lata”: 10.25 
Estrada przyjaźni; 11 Dla szkół 
średnich (jęz.. polski): „Tajemni­
ce podmiotu”; 1130 G. Verdi: 
„Aida” (stereo)); 12.05 Czas do­
brych gospodarzy; 12.25 Giełda 
płwt; 13 Jęz. hiszpański; 13.20 
Dla kl. III—IV (jęz. polski): „Nie 
dzieła na wsi; 13.50 Tu Studio 
Stereo; 14.45 Gra węgierski ze­
spół ludowy „Sebo” (stereo); 15.05 
Teatr PR — Nowa Antologia Słu 
chowtek Oryiginalnych: „Posiedze­

mienia wynikały przede wszy 
stkim z niedoinformowania obu 
stron. W jednym z zakładów 
ukonstytuowany komitet „So 
lidarności” zgłosił się do dy­
rekcji, by uzyskać zatwierdzi 
nie.

Zakładowe komitety założy 
cielskie obejmują niemal wszy 
stkie grupy zawodowe woje­
wództwa. Dość powszechny 
jest udział członków PZPR 
Powszechne są robocze konta 
kty z komitetami zakładowy­
mi PZPR.

Bywa jednak, że do „Soli­
darności” akces zgłaszają oso 
by o niskim morale. Między­
zakładowy Komitet Założycie’ 
ski wyjaśnia więc sprawę je­
dnego z komitetów, któremu 
przewodniczy osoba karana 
sądownie. Uważamy, że aku­
rat taki, człowiek nie powinien 
kierować związkiem — powie 
dział przedstawiciel konińskie 
go MKZ — „Solidarność” nie 
może być przytułkiem dla lu- 
dzi nie szanujących prawa.

WOJCIECH PLUTOWSKI

Barka na pochylni

Wiele barek każdego roku pod- 
daje się naprawie w Bazie Re­
montowej „Żeglugi Bydgoskiej" 
w Czarnkowie (Pilskie). Ha 
zdjęciu: kolejna barka na po­

chylni.
Fot. — R. Królak

Kaliskie

Co na zimę do spiżarni
Zakłady Przetwórstwa owocowo- 
arzywnEgo w Kaliskiern pracu- 

ą pełną mocą, przygotowując prze 
twory i konserwy na okres zimo 
wy oraz wczesną wiosnę. M. in. 
w Kotlinie postanowiono zwięk­
szyć produkcję zup i posiłków re 
generacyjnych do 580 ton, mieszań 
ki wielowarzywnej o ponad 70 ton 
oraz moszczu jabłkowego. Znacz 
nie ograniczono produkcję dże- 
:nów i kompotów z braku dosta 
ocznej ilości cukru.
Zwiększono produkcję majone- 

:u, musztardy i konserw mięsno- 
warzywnych W okresie minio­
nych trzech kwartałów zakład 
znacznie przekroczył plan produk 
cji. dostarczając m. in. 224 tony 
przetworów owocowych, 664 ton 
warzyw marynowanych, ponad 
3C0 ton konserw warzywno-mięs- 
nych (PAP) 

nie”; 15.43 Muzyka; 16.05 Nau­
ka i technika w krajach socja­
listycznych — magazyn OIRT; 
16,25 Jęz. niemiecki: 16.50 Radio- 
express; 17 15 Aud. społeczna; 
17.25 Aud. dla młodzieży; 17.40 
Stereo: Z muzycznego katalogu; 
18.30 II Festiwal Muzyki Staropol 
sklej — koncert inauguracyjny; 
20 Magazyn muzyczny „Fonora- 
ma”; 22.15 Czego oczekujemy od 
nauki; 22.50 Pleśni G. Mahlera.

Wiadomości: 6.40, H2, 15, 16. 22.55.

PROGRAM 1

15.25 r- Dła młodych widzów: „Be 
cyzje olętnastolatkow”;

15.55 — Obiektyw;
16.15 — Dziennik;
16.30 — Czwartek Telewizji Dziew 

cząt i Chłopców, w programie 
m, in ..Był sobie raz człowiek” 
— francuski film animowany;

17.25 - „Giełda”;
17.40 — Magazyn motoryzacyjny:
13.00 — Telewizja Młodych przed 

stawia: „Porozmawiajmy”;
18.25 — Promienie życia — repor­

taż wojskowy;
18.50 — Dobranoc;
19.00 — „Sonda” —
19.30 — Dziennik telewizyjny;

Wielu rolników nie kwapi się
płacić za usługi

Otrzymaliśmy niedawno sy 
gnały od rolników indy­

widualnych z województw le­
szczyńskiego i poznańskiego, 
że są krzywdzeni przez spół­
dzielnie kółek rolniczych. Ich 
>kargi mają taki sens:

Dlaczego SKR-y domagają 
się natychmiastowej zapłaty 
za wykonaną usługę? Wiado­
mo, że rok mieliśmy trudny 
i trzeba dokładać wielu sta­
rań, żeby jak najprędzej i 
bez strat zebrać plony. Kto 
ma czas i głowę, żeby zaraz 
po wykonaniu jednego zada­
nia przez kółkowe maszyny, 
biec do kasy regulować na­
leżność? Przecież rolnik nie 
ucieknie., Tymczasem jak w 
terminie nie zapłaci, nalicza 
mu się kary umowne. Czas 
rolnika trzeba szanować...

Nie mamy wątpliwości, że 
należy mieć szacunek dla roi 
niczego czasu i trudu, od 
niego bowiem w głównej mie 
rze zależy zaopatrzenie w 
żywność. Chcąc jednak obiek 
tywnie podejść do zarzutów, 
stawianych SKR-om, trzeba 
odpowiedzieć na pytanie: po 
co wymyślono w bankach ra­
chunki osżczędnościowo-rozli- 
czeniowe? Właśnie w trosce o 
czas rolnika żeby z każdym 
drobiazgiem nie musiał spie­
szyć do kasy i czekać w ko­
lejce, bo placówka Banku 
Spółdzielczego może za niego 
dokonywać wszelkich manipu 
lacji finansowych: zapisać na 
koncie rolnika wpływy za do 
siarczone płodv rolne albo ob 
ciążyć to konto odpowiednią 
kwotą z tytułu należności po­
datkowych bądź za wykona­
ną usługę. I nie musi rolnik 
sam dostarczać dowodów na 
takie przelewy, bo zrobią to 
za niego GS, SKR, mleczar­
nia czy inna instytucja, z któ 
rą prowadzi rozliczenia.

Ci, którzy korzystają z ob­
rotu bezgotówkowego, na 
pewno eo sobie chwalą, ale 
nie wśród wszystkich rolni­
ków" są zwolennicy tej formy 
rozliczeń. W Poznańskiem na 
przykład aż 42 procent jej nie 
uznaje, woląc osobiście załat­
wiać sprawy finansowe. I 
prawdopodobnie ci, w tym 
trudnym dla rolnictwa okre­
sie, boleśnie odczuli uderzenie 
po kieszeni karami umowny­
mi.

Czy naprawdę niesłusznie 
ich ukarano? Zapytaliśmy o 
to główną księgową Woje­
wódzkiego Związku Kółek 
Rolniczych w Poznaniu — Ha 
linę Mrug.

Leszczyńskie

Najłatwiej 
zmienić normę?
Pisaliśmy w „Głosie”, że sło 

je kwadratowe produkowane 
przez Wielkopolską Hutę Szkła 
w Gostyniu (Leszczyńskie) nie 
wytrzymują określonego nor­
mą ciśnienia wewnętrznego 3 
atmosfer, dlatego wystąpiono o 
wstrzymanie ich produkcji. 
Okazuje się jednak, że „spra 
wy już nie ma” ponieważ... 
zmieniono normę.

Po kontroli rzeczoznawcy 
Okręgowego Urzędu Miar, go 
styńska huta wystąpiła do

20,10 — Teatr Sensacji — Ireneusz 
Iredyński- „Zegnaj Judaszu”;

21,35 — Pegaz;
22.25 — Dziennik;
22.40 —Dwie strony medalu — pu 

blicys+yka sportowa.

PROGRAM II

Dwójka dla drugiej zmiany 
— Premiery dnia

10.00 — „Brygady Tygrysa” —
„Wyznawcy Apokalipsy” — 
francuski film kryminalny;

11.00 — Dwie strony medalu — pu 
blicvstyka sportowa;

11.30 — Sonda - „Piętno”;
12.05 — Kosmos 80;
15.55 — Język rosyjski — k-urs pod 

stawowy, lekcja 4;
16.25 — Język francuski — kurs 

podst., 1 4;
17.05 — Kosmos 80 — Ecce homo 

— spotkanie z grafologiem;
17.30 — Znaki — eksperyment w 

studio;

„GŁOS WIELKOPOLSKI” przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Zofia Pacewicko. ul Kazimierzowsko 4, fel. 736-89.
KONIN: Wojciech Ptufowskl, pl PZPR 1, fel 266-67.
LESZNO: Andrzej Rutecki. ul Słowiańska 38. fel. 61-61.
PIŁA: Władysław Wrzask, ul Okrzei 7a, tel. 43-56.

Okazuje się, iż do niedaw 
na obowiązywał 12-dniowy 
cykl rozliczeniowy; obecnie 
decyzją CZKR wydłużony zo­
stał do 20 dni, ponieważ w 
trzecim kwartale popyt na 
usługi rolnicze znacznie 
wzrósł. Rolnicy mają sporo 
pracy, trzeba więc było nu 
dać odpowiednio więcej cza­
su na regulowanie zobowią­
zań wobec kółek rolniczych. 
Z przytoczonych powvżej 
skarg wynika, że i to nie wy­
starcza, tymczasem narasta­
nie niezapłaconych należności 
rzutuje na kredytowanie 
SKR-ów przez banki spółdziel 
cze. Kredyty zostają obniżo­
ne o wysokość zadłużeń. W 
Poznańskiem na 30 wrześn,ia 
suma zadłużeń za- wykonane 
usługi wynosiła 68 milionów 
złotych, w Leszczyńskiem zaś 
około 30 milionów. Gdyby za 
tern rolnik miał konto w ban 
ku, wystarczyłoby, żeby . po 
skończonej pracy podpisał 
traktorzyście czy kombajniś­
cie kartę drogową. Resztę za­
łatwi sama SKR.

Wiele gmin, jak Kwilcz, 
Wielichowo, Nowe Miasto w 
Poznańskiem, czy Pępowo, 
Śmigiel, Krzywiń w Leszczyn 
skiem — nie przekracza cykli 
rozliczeniowych, czego nie 
można powiedzieć o Rokietni­
cy, Tarnowie Podgórnym czy 
Obornikach. A przecież także 
ci rolnicy, którzy nie korzy­
stają z rachunków oszczędno- 
ścibwo-rozlicżeniowych, jak 
również nie mają bieżącej go 
tówki — mogą otrzymać w 
banku kredyty ogólnoobroto- 
we, niskoprocentowe, co u- 
możliwia im dokonanie przed 
płaty na usługi.

Chociaż zdarzają się jesz­
cze narzekania na jakość u- 
sług świadczonych przez spól 
dzielnie kółek rolniczych, 
trudno już sobie wyobrazić 
produkcję roślinną bez ich 
pomocy: w uprawie gleby, na 
wożeniu, pracach pielęgnacyj 
nych, zbiorze plonów. Decydu 
jąc się na korzystanie z tej 
pomocy, trzeba sobie zdawać 
sprawę, że nie może być" 
świadczona za darmo. I w peł 
ni rozumie to zdecydowana 
większość rolników. A powin 
ni wszyscy. Za trzy kwartały 
bieżącego roku wartość sprze 
danych usług dla ludności 
przez poznańskie SKR-y wy­
niosła 308,5 miliona złotych. 
Nieuregulowane dotychczas 
należności stanowią 22,7 pro-

ZOFIA DOHNKE

branżowego ośrodka normali­
zacji o dokonanie zmiany w 
normie PN-75/0-79071, ponie­
waż słoje kwadratowe... nie 
wytrzymują ciśnienia w ta­
kim stopniu jak słoje okrągłe. 
Wysunięto też angument, że is 
totniejszym parametrem jest 
„odporność termiczna”, toteż 
niespełnienie wymagań wytrzy 
małościowych nie może dy­
skwalifikować użyteczności 
słoi kwadratowych, bardziej 
korzystnych w magazynowa­
niu i pakowaniu. Komisja Nor 
malizacyjna uznała te argu­
menty i obniżyła wymaganą 
wytrzymałość na ciśnienie we 
wnętrznć do 1,5 atmosfery. W 
ten sposób gostyńskie słoje 
pozbyły się „defektu”, a huta 
— kłopotu, (bej)

17.35 - Halo tu Ziemia — nasłuch 
c ywilizacji pozaziemskich;

17.55 — Język owadów — film po 
p ula rnon a ukowy;

18.05 — Czy zwierzęta mówią — 
eksperyment w studio;

18.15 — Labirynty wieży Babel — 
marzenia o uniwersalnym języ 
ku mieszkańców Ziemi;

18.30 — Jak zostać poliglotą — 
eksperyment, w studio;

18.45 — Sympozjum futurologicz­
ne;

19.00 — Teatr Ruch — pantomima;
19.10 - Teleskop;
19.30 — Dziennik telewizyjny;
20.10 - NURT - Pedagogika - 

sztuka 1 problemy wychowa­
nia estetycznego;

20.40 — NURT - Psychologia;
21.10 — 24 godziny;
21.20 — Z kronik krakowskich fe­

stiwali - „Moja ulica” — rćż. 
D. Halladln:

21.30 — „Dzień dobry dzieci”;
21.50 — „Proces Joanny d’Arc” — 

francuski firn fabularny;
22.55 — NURT — Matematyka.


